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Emocjonujący tyazień olimpja- 
dy lekkoatletycznej zosial zakoń
czony, Jak oceniać wyniki osiąg
nięte przez Polskę?

Jest jeszcze u nas sporo ludzi, 
którzy ze wzruszeniem ramion 
patrzą na cały „obłęd" sportowy, 
kwestionują jego celowość, nie 
mogą zrozumieć, skąd się bierze 
ten masowy entuzjazm i dlaczego 
nie święci się w  podobny sposób 
wielkich wyczynów w  dziedzinie 
nauki, sztuk i t. p, A  tymczasem 
sprawa jest zupełnie prosta. 
Sport jest —  symbolem. Nazw i
ska i osoby zwycięzców, osiągnię
te rekordy, zdobyte nagrody, to 
w szystko stanowi tylko powierz
chnię, zewnętrzne objawy zjaw i
ska nazywanego sportem. Jtgo, 
treścią istotną jest próba sił ludz
kich, miara człowieczej energji.

Sport jest najłatwiejszym, naj
bardziej dla ogółu zrozumiałym  
miernikiem tej energji. Dlaczego 
żadna dziedzina muzyki nie po
trafi doprowadzić do tak żywioło
wych wybuchów masowego en
tuzjazmu, jak  śpiew —  choćby 
mający wiele braków z punktu 
artyzmu"’ Ho śpiewać może każ
dy. Tosamo odnosi się do sportu 
w naiściślejszem znaczeniu, t. j 
lekkiej atletyki. Jest dostępna 
każdemu, nie potrzeba do niej 
ani wykształcenia, ani majątku, 
czy kultury. Tu się wyraża fizy
czna, doczesna, praktycznie ży
ciowa wartość człowieka w spo 
sób najbardziej bezpośredni.

I  nie jest to wcale dziełem 
przypadku, że pierw sze miejsce 
w Berlinie zajęły Stany Zjedno
czone. przodujące światu rozma
chem energji na polu gospodar- 
czem, że z takim rozpędem zbli
żają się ku nim Niemcy, że tak 
imponująco rośnie konkurencja 
Japonji, że tak wspaniałe wyniki 
wykazuje w sporcie mała Finlan- 
dja, która jest zarazem jednym 
z krajów mogących służyć innym 
za wzór pracowitości i wytrwa
łości- N ie jest tez objawem przy
padkowym, ze prymatowi rasy 
białej zaczynają coraz bardziej 
zagrażać rasy kolorowe. Jest 
w tem takasama zapowiedź przy
szłości, jaką w  cyrkach rzymskich 
były triumfy barbarzyńskich nie- 
wolnnt„w - gladiatorów, za któ
rymi rysowały się na horyzoncie 
nadciągającej historji w e lk ie  
cienie Alarykćw, Oduakrów i Tg0 

dorykow.
Narody, które ustępu ią innym 1 

na polu sportu, dają się im wy
pierać i prześcigać także na n- 
nych polach. Ambicję narodową 
można zaspokoić nagrodami, zdo- 
bytemi w pewnych innych spec
jalnościach, niemniej głównym  
terenem egzaminu jest lekka atle
tyka.

Jakże wyszła Polska z tego eg
zaminu? Naogół znacznie gorzej, 
niż się spodziewano. Porównanie 
z innymi, którzy również prze
grali, traci wagę, jeśli położymy 
na przeciwnej szali 31 miljony 
naszej luoności oraz sumę wysił
ku, jaki państwo wkłada w  wy 
chowanie fizyczne. Porównując  
Olimpiadę obecną z poprzednie 
mi, widzimy nietylko brak złotych 
meoali, a zatem przerzedzenie się 
wybitnych indywidualności, ale 
także olbrzymią dysproporcję 
między kobietami, które zdoby
wając we trójkę trzy medale dały 
się wyprzedzić jednym tylko 
Niemkom, a mężczyznami, którzy 
nie zdobyli ani jednego. Zaczyna 
to już być symptomatyczne.

Zupełnie wyraźnie rysują się 
dwie przyczyny zasadnicze na
szych niepowodzeń. Jedną stano- 
w*ią błędy kierownictwa, które na 
wielu punktach okazało takiż 
nadmiar arbitralności, jak i 
brak... fachowości. Czy nie tak- 
samo jest niemal we wszystkich 
innych dziedzinach naszego ży
cia l

i l Czerwona odezwa”
z rzehoniY-n pndplsona W itta  a

N a c ze ln y  o rga n  obozu r z ą d o -8 p ro f S tan is ław  N o t w  K ra k o w ie  
w ego  „G a ze ta  P o ls k a "  don iosła  zm uszon y b y ł p u b lic zn ie  nap ie tn o
11 b. m., że zn a jd u je  się w  p os ia 
daniu  od ezw y  za c zyn a ją c e j s ię  od 
słów  „D ro d z y  p r z y ja c ie le "  a pod
p isan e j p rzez  W in c en te go  W ito sa . 
D ru kow an a  na czerw on ym  pap ie 
rze  od ezw a  ta  k o lp o rto w an a  je s t  
—  ja k  in fo rm u je  „G a ze ta  P o ls k a "  
szeroko od  k ilku  m ies ięcy .

„C a ło ś ć  od ezw y  —  p isze  da le j 
d z :enn ik  r zą d o w y  —  je s t  w rę c z  
paszkw ilem  na P o ls k ę " .  T re ś ć  o- 
d e zw y  je s t  an typ ań s tw ow a  i za 
w ie ra  „p ew n e  zw ro ty , ży w e tm  za 
cze rp n ię te  z b ib u ły  k om in te rn u ". 
R ed a k c ja  „G a ze ty  P o ls k ie j"  zapy
tu je , czy  to w ła śm e  ta  o d ezw a  
je s t  fa ls y f ik a te m  i ośw iadcza , że 
do d ysp o zyc ji w ia d z  S tron n ic tw a  
L u d o w ego  odda k ażd e j ch w ili p o
s iadan y  p rzez  s ieb ie  egzem p la rz  
„c z e rw o n e j o d e zw y " ce lem  o trz y 
m an ia  od p ow ied z i na p ow yższe  
p ytan ie .

Jak  się  dow iadu jem y, spkreta- 
r ja t  n a cze ln y  S tron n ic tw a  L u d o 
w eg o  zw ró c ił się dn ia  11 b. m. 
p rzedpołu dn iem  do red a k c ii „G a 
ze ty  P o ls k ie j"  o w y d a n ie  e gzem 
p la rza  om aw ia n e j odezw y . P . 
G rudzińsk iem u, k tó ry  z ram ien ia  
sek re ta r ia tu  S tro n n ic tw a  L u d ow e  
go  te le fo n o w a ł ao  „G a ze ty  P o l
s k ie j"  od p ow ied zian o , że  „ c z e r 
w ona o d e zw a " zn a jd u je  s ię  pod 
zam kn ięc iem  i że  będz ie  m og ła  
być w yd an a  d op ie ro  po godz. 4 
popnb, gdy  du red a k c ji p rzy jd ą  

odnośn i pan ow ie . W  ten  sposób 
dop iero  dn ia  12 b m. w ład ze  
S tro n n ic tw a  L u d o w ego  zap ozn a ją  
s ię  z odezw ą .

N a le ż y  p rzypom n ieć , że  od p e
w n ego  czasu k o lj o r tow an e  są w  
różn ych  d*zieln icach pań stw a  roz
m a ite  u lo tk i i odezw y , podp isane 
rzekom o p rzez  w yb itn y ch  p rzy 
w ó d c ó w  S tro n n ic tw a  L u o w ego .

N ie d a le j,  ja k  tyd z ień  tem u,

w a ć  p row okatorską  robotę  n iezn a
nych  e lem en tów , k tó re  w y d a ły  i 
ro zp ow szech n ia ły  odezw ę —  f a l 
s y fik a t z rzekom ym  je g o  pod p 1- 
sem.

Je3 t rze czą  znam ienną, że fa 
bryka p row oka torska  u lo tek  i o- 
dezw  - fa s y f ik a tó w  zac zę ła  azia - 
łać  w  tym  czasie , gdy  S tron n ic 
tw o  L u d ow e  o ż yw iło  swą d z ia ła l
ność r o lity c z n ą  na w s i i u ja w n iło  
s iłę  ruchu lu d ow ego .

Dziś przy&ywa flo Warszawy
G e n e r a l  G a m n ^ in

szef francuski ego sztabu generalnego
D ziś  p rzyb y w a  do W a rs za w y  

s z e f fra n cu sk iego  sztabu gen era ł 
nego i w icep rzew o d n iczą cy  N a j 
w y żs ze j R a d y  W o jen n e j, gen . M au 
ry c y  G ustaw  G am elin . W  p od ró
ży  te j to w a rzys zą  mu m jr. P e t it -  
t-on i kpt. L e la ę u e t, r e fe r en t

W
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L O N D Y N , 11.8. W  pow odzi 
sp rzeczn ych  in fo rm a c y j, o trzym a
nych w  c iągu  nocy  d z is ie js z e j i w  
god zin ach  ran n ych  w  L on d yn ie  i 
m ów iących  w  za le żn ośc i od  ź ró 
dła, ju z  to o sukcesach wo.jsk rzą  
dow ych , ju ż  to o pow odzen iach  
pow stań ców , za ry so w u je  się, p o 
tw ie rd zo n y  d on ies ien ia m i ze żró  
de l n eu tra ln ych  b ezsporn y  fa k t 
zw y c ię s tw a  p ow stań ców  pod S a n 
tan d er o ra z  sukcesów  od n ies io 
nych  w  re jo n ie  B ad a jcz.

Wojska powstańcze zajęły San
tander, ważne miasto portowe 
nad zatoką Biskajską, wczoraj 
wieczorem. Pod Batlajoz walki 
rozgrywają się zgoan’e z pianent 
operacyjnym gen. Franco. Ziwoto 
ryzowana kolumna wejsk pow
stańczych zajęła miejscowość 
Montijo, położoną o 32 kim. na 
wschód od Badajoz.

W o jsk a  p ow sta ń ców ,' op eru jące  
w  tym  re jo n ie , ro zp o rzą d za ją  200 
sam ochodam i c ięża row em u  M im o 
tc ru ch y  tych  w o jsk  są dość po
w olne, g d y ż  c o fa ją c e  s ię  od d z ia ły  
rząd ow e  w y s a d z iły  w szys tk ie  mo 
3ty  i u szkodziły  w szys tk ie  w a ż 
n ie js ze  trak ty .

H E N D A Y E , 11.8. (P A T ).  Radjo 
stacja w  Burgos zawiadamia, że

K to u fa  s k a r a n y
i i ^  p ó ł t o r a  r o k u  w i ę z i e n i a

W  S ądz ie  G rod zk :m skończył 
się  p roces  L eon a  M igu ły , oskarżo 
nego o szan ta żow an ie  L . O . P . P . 
z gen . B erbeck im , ja k o  p rezesem  
na cze le . M igu ła  og ła s za ł na la 
m ach p ism a „W a r ta "  a rtyku ły , 
a ta ku jące  L O P P ,  a rów n ocześn ie  
za  p ośred n ic tw em  znanych  osób 
sk ieruw a ] p ro p o zy c je  szan tażow e, 
d om aga jąc  się w yp ła cen ia  kilku 
ty s ięcy  z ło tych  i g ro żą c  w  p rze 
c iw n ym  ra z ie  u jaw n ien iem  d a l
szych  m a te r ja łó w  rzekom o kom 
prom itu jących .

Sąd p rzes łu ch a ł s ze re g  da l
szych  św iadków , k tó rzy  p o tw ie r -

O l i m p j a d a

na sł.r. 5-ej

Przyczyną zaś drugą nyło za
łamywanie się odporności psy
chicznej u zawodników. Zawodni
cy innj cli narodów umieli w y
krzesywać z siebie nadzwyczajne 
wysiłki energji, z naszymi bywa 
ło rozmaicie —  w całej pełni do
ciągnęły jedynie kobiety. Ale czy 
i w tym objawie nie widać smugi 
cienia, jak okrywa dziś cale nasze 
szare życie, tak dalekie od zapa
łu i entuzjazmu?

W  dniu otwarcia Olimpjady pi
saliśmy, że będzie ona mierni 
kiem, czy obecne warunki życia 
w Polsce sprzyjają rozwojowi na 
szej zbiorowej energji i wzmac
nianiu naszego tempa w  wyścigu  
narodów, czy też je hamują-

Teraz mamy tę odpowiedź przed 
sobą.

M  O R Z .

Gzili za rzu ty  p rzytoczon e, a obec 
ny gen . B erbeck i z ło ż y ł pod ko
n iec  ro zp ra w y  ośw ia dczen ie  i 
s tw ie rd z ił na p od s ta w ie  danych, 
u zyskanych  od p ow o łan ych  osób, 
że  M igu ła  n igd y  s zo fe rem  m ar
szałka P iłsu d sk iego  n ie  b y ł i no
s ił b ezp raw n ie  K r z y ż  N iep o d le 
g ło śc i.

P rz em a w ia li następn ie  prok. 
G orzu ch ow sk i i adw . Skoczyńsk i, 
w ys tęp u ją cy  w  im ien iu  L O P P .  0 - 
b rońca  o sk a rżon ego  adw . K an a 
rek  z ło ż y ł w  toku ro zp ra w y  ob ro
nę, u w aża jąc , że  sąd p rzez  uchy la  
nie s ta le  pytań , s taw ia n ych  św iad 
kom, u n iem o ż liw ia  mu p e łn ien ie  
fu n k cy j ob roń czych .

P o  n a radzie , sąd skazał M igu łe  
na p ó łto ra  roku w ię z ie n ia  i na 
p ozb aw ien ie  p ra w  na okres la t  5.

B .  a m b a s a d o r  F i l i p o u r c z

przestał być prezesem 

P. P. P.
W  tych  dn iach  odbyła  posie

dzen ie  R ada N a c ze ln a  P o ls k ie j 
i P a r t j i  R ad yk a ln e j, na cze le  k tó 

r e j s ta ł b. am basador F ilip o w ic z - 
P r z e b ie g  ob rad  b y l bardzo b u rz l' 
w y , w  rezu lta c ie  c zego  zosta ł w y 
b rany n ow y zarząd , na cze le  k tó
reg o  s tan ą ł b. m in is te r  C zech o
w ic z , a jak o  w ic ep re zes i poseł 
P łon k a , prezes Zw . P o d o fic e ró w  
R e ze rw y  Jakubow sk i oraz p. Za- 
g a je w ic z . S ek retarzem  zosta ł p. 

P y t la s iń sk i.

W  skład zarządu  jak o  zw yk ły  
cz łon ek  w szed ł m. in. p. F i l ip o 
w ic z , &+.

powstańcy zajęli całą prowincję 
Estramadura.

H E N D A Y E , 11.8. (P A T ) Kore 
spondent Havasa podaje: O świ
cie w-zdłuż całego frontu Irun  
rozgorzała walka artyleryjska, 
zwłaszcza na wybrzeżu 3-ch Ko
ron. PogiosKa o ataku powstańców  
na Irun zdaje się potwierdzać, 
choć o godz. 10 nie posiadano żad 
nych szczegółów o rozmiarach 
ataku.

O F E N Z Y W A
PAR YŻ, 11 8. (P A T .) Z po 

granicza hiszpańskiego donoszą," 
że podczas gdy sytuacja powstań 
ców na frontach madryckim i 
katalońskim pozostaje bez zmian 
—  powstańcy okazują wielką ak
tywność w prowincji Guipuzcoa, 
gdzie oddziały powstańcze prze
szły do ofenzywy. Oczekują, że 
ofensywa ta przybierze nieba
wem wielkie rozmiary, o ile nie 
zajdą nieprzewidziane wypadki 
na południu lub na wschodzie 
Hiszpanji.

Manewr gen. Franco od połud
nia ma polegać na związaniu 
większości sil rządowych dokoła 
bezpośredniej obrony Madrytu. 
Pierwszym celem ofensywy pow
stańców na północy ma być Tolo 
sa. W  ofensywie tej ma odtgrać 
wielką rolę lotnictwo, zreorgam  
zowane przez gen Mola. Wojska 
powstańcze, operujące na tym od 
cinku, składają a^ę przeważnie z 
ochotników nawarskich i są 
świetnie wyszkolone do tego stop 
nia, iż wedle przekonania do
wództwa wojsk powstańczych, 
mogą one odegrać decydującą ro 
lę w  wojnie domowej.

ZE STR ZE LO N Y  SAM O LO T  
R Z Ą D O W Y

L IZ B O N A , U .S . ( P A T ) .  G ene
ra ł Q ueipo de L ian o  zaw iadom ił 
p rzez rad jo , że w  P u e rto  de Leon  
zosta ł zes trze lon y  sam olot rząd o 

wy.
S a m o lo ty  rządow*e boinbardow a

Bociany odlatują
Zapowiedź wczesnej zimy

K A T O W IC E , 11.8. W  oko licach  
W o d z isk a  na p o lach  pom iędzy  
M aru s ią  a G orzycam i w  p ow iec ie  
ryb n ick im  odbyt s ię  g rom adn y  
se jm  boc ian ów  w lic zb ie  oko ło  
300. B oc ian y , po pew nym  czasie, 
w z b iły  s ię  na w ysok ość  około 
2.000 m etrów , k ilk ak ro tn ie  ok rą 
ż y ły  po la , poczem  p oszyb ow a ły  na 
po łu dn ie .

W ie ś n ia c y  za p o w ia d a ją  w  
zw iązku  z tak  w czesnym  od lo tem  
b oc ian ów  os trą  i w czesn ą  zim ę.

C h m u r n o  i  d e s z c z o w o

Prognoza na dziś: Wileńskie, Pole
sie, Podlasie, Wołyń i okolice górskie 
przeważnie pochmurno i deszcze. 
Temperatura bez zmian, umiarkowa
ne wiatry północno - wschodnie. W 
pozostałych dzielnicach zachmurze
nie zmienne i miejscami krótkotrwa
łe deszcze. Dość ciepło. Słabe lub u- 
miarkowane wiatry południowo - 
wschodnie i wschodnie. /

ły  A lh a m b rę  w  G ren adzie . Z rzu 
cono 17 bomb, z k tó rych  ty lko  
część eksp lodow ała , tak  że w-yrzą 
dzone szkody są n ieznaczne.

SAM O LO T  N IE M IE C K I

M A D R Y T ,  11.8 ( P A T ) .  W ed łu g  
w iadom ości ze źród ła  p ry w a tn e 
go, 3 -m otorow y  n iem ieck i sam o
lo t  bom bardu jący  typu  Junkers 
52 w y lą d o w a ł 9 b. m. w  B a ra ja z  
pod M adry tem , skąd niezw -łoczn ie 
od leciał- S łych ać  —  choć o f ic ja l 
n ie tego  n ie  p o tw ierd zon o  —  że 
sam olot zm uszony zosta ł do lą 
dow an ia  w sku tek  braku benzj ny 
w  A zu a ga  w  p ro w in c ji B ada joz. 
L o tn ic y  r zą d ow i sk on fisk ow a li a- 
parat, k tó rego  za ło ga  sk łada ła  się 
z 3 N iem có w  i jed n ego  H iszpa  
r.a.

W ed łu g  os ta tn io  o trzym an ych  
w iadom ości. sam o 'o t m ia ł w y lą d o 
w ać n a jp ie rw  w  B a ra ia z , sądząc, 
że M a d ry t je s t  ju ż  w e  w ła d zy  
gen . M o lla . S p o strzeg łszy  swą. o- 
m yłkę. lo tn ic y  w y s ta r to w a li,  lecz 
brak  b en zyn y  zm usił ich  do lądo
w an ia  w  A zu a ga .

sp raw  polsk ich  w  francu sk im  m i- 
n is te r ju m  w o jn y .

W y ja zd  gen . G am el:n z P a ry ża  
do W a rs za w y  n astąp ił w  ponie
d zia łek  w ieczorem . N a  dw orca  
że g n a li go charge d ‘a f fa i ie s  am 
basady  p o lsk ie j radca  F ran k ow 
ski, zastępca  a ttacn e w o jsk ow ego  
m jr. Ł ow czow sk i, kpt. K u rczew 
ski, o ra z  s ze reg  w yższych  o f ic e 
ró w  fran cu sk ich .

Gen. G am elin  p r z y ją ł  nrzedsta- 
w ic ie ia  „P o ls k i Z b ro jn e j"  w  P a* 
ryżu , k tórem u  o ś w ia d c zy ł:

„B a rd zo  się c ieszę  z m o je j po- 
d ió ż y  do P o lsk i, p rzedew szyst- 
k ierr z r a c j i  p rzy ja źn i, ja k a  łączy  
oba nasze k ra je . Zabaw ię  w  P o l
sce p ięć  dni.

W IE D E Ń , 11.8. D ziś  w  połud* 
nie p rzyb y ł tu gen . G am elin ,

W  W ied n iu  za trzym a  s ię parę 
god zin  i b ed z ie  gośc iem  am basa
dy fra n cu sk ie j. M a te ż  w ysłu ch ać 
ustnego raportu  fra n cu sk iego  a t 
tache w o jsk o w ego  w W iedn iu .

W y ja zd  z W ied n ia  nastąp i e 
godz. 11-ej w ie c zo re m ; n rzy ja zd  
zaś ao W a rs za w y  —  w  środę, w  
połudn ie.

PRO GRAM  PO BYTU

P ro g ra m  pobytu  g en e ra ła  fra n  
cusk iego G ustaw a G am elina  w  
P o ls c e  p rz ew id u je  a u d jen c ję  u 
P . P re zy d e m a  R  P . p ro f. Ign a ce 
go M ośc ick iego . W  d ru g im  dniu 
pobytu  w ice  p rzew od n iczącego  
N a jw y ż s z e j R a d y  W o jen n e j 

F ra n c ji,  odbędzie  s ię  dn ia  13 b. 
m. w  am basadzie  fra n cu sk ie j w 
W a rs za w ie  ob iad  na cześć dostoj" 
nego gośc ia  w k tórym  w eźm ie  u- 
d z ia ł g en e ra ln y  in spek tor S ił 
Z b ro jn ych  gen. E d w a rd  R ydz- 
S m ig ły , p rem je r  i człon kow ie  
rządu.

Radykalne hasła „naprawiaczy"
n a  o o c h o ć a c h  1 5  s ‘ e r p n i a

R ad yk a ln e  sk rzyd ło  obozu r zą -1 dniu 15 s ie rp n ia  na organ izow a* 
dow ego  t. zw . n a p raw ia cze  c zy - 1
n ią duże p rzygo to w a n ia  do u rzą
dzen ia  na w s i obchodów  w  rocz
n icę b itw y  w a rsza w sk ie j. U c ie 
szen i z p rz y ję c ia  o fe r ty  d yw ersy j 
ne j n a p ra w ia cze  lęk a ją  s ię  kom 
p ro m ita c ji i z te g c  p ow od a  czy 
nią is to tn e  w y s iłk i, aby d zień  15 

s ie rp n ia  n ie  w yk aza ł, że są oni 
p ozb aw ien i w p ływ ó w  i zn aczen ia  
na w s i.

D la  a g ita to ró w  rozes łan ych  po 
n iek tó rych  p ow ia ta ch  p rzy g o to 
w a li n a p ra w ia cze  w zo ry  rezo łu - 

cy j, ja k ie  m a ją  być  uchw a lane w

aych  p rzez  n ich  zeb ran iach .

P o d  w zg lęd em  p o lity czn ym  jed  
na ■ re zo lu c ja  m ów i krótko, że 
„P o lsk a  m usi być  op a rta  c ża ro 
w e zasad y  d em okra tyczn e ", na
tom iast pod w zg lęd em  spo łecz
nym  i gospodarczym  p rzygo to w a 
ne re zo lu c je  są w ysoce  rad yk a l
ne.

N a p ra w ia c ze  d om aga ją  się 
„śm ia łe g o  p rogram u  re fo rm  sp-> 
łeczn ych  łą czn ie  ze zd ecydow a- 
nem  p rzep row a dzen iem  r e fo r i t j j  
r o ln e j" . t

A g e n tu r y  M isnad Bałtyfceiiii
W e w szys tk ich  państw ach  b a ł

ty ck ich  w ie lk ie  w ra żen ie  w y w o 
ła ł p roces estoń sk ich  sp iskow ców  
fa szys tow sk ich  w  T a ll in ie .  N a  ła 
w ie  oskarżon ych  zas iad ło  15-1 
człon ków  o rg a n iza c ji „W a b s “  pod 
zarzu tem  p rzygu tow ań  do zam a
chu stanu.

P roces  w yk aza ł, że o rga n iza c ja  
ta pozos taw a ła  w  śc is łym  kon tak

c ie  z p a r t ja  n a rodow o - s o c ja li
s tyczn ą  w  N iem czech  o ra z  że u- 
trzym yw a ła  on a  b lisk ie  stosunki 
z fa s zy s ta m i fiń sk im i. P o c zy n io 
ne w  czas ie  procesu  rew e la c je  o 
stosunku fa s zy s tó w  estońsk ich  do 
agen tu r  n iem ieck ich , sp ew odow a 
ły  od roczen ie  ro zp ra w y  do 22 
w rześn ia , p on iew aż okaza ła  się 
kon ieczn ość  u zu pełn ien ia  ś led z
tw a .

F&lskt s fó a fk
w  T o w .  „ y i t a  i  K r a k o w s k i e ”> i 1

Z dniem  w czo ra js zym  w  T o w a 
rzys tw ie  U b ezp ieczeń  na życ ie  
„ Y i t a  i K ra k o w s k ie "  S. A , w W ar 
szaw ie , ul. Jasna 6, p ra co w n icy  
ro zp oczę li t. zw . s tra jk  po lsk i (o -  
k u p a c y jn y ). S tra jk  zosta ł spow o
dowany- bezpodstaw-ną red u k c ją  
10-ciu  d łu go le tn ich  p racow n iiców  
i ć o ik llw ą  cbr.Iżką (15 —  40

p r o c )  uposażeń  w ięk sze j części 
p ozos ta łego  personelu .

S tra jk  ten  je s t  je s zc ze  jed n ym  
p rze ja w em  n ie zd row ych  stosun
ków  pan u jących  w  p ryw a tn ym  
p rzem yśle  u bezp ieczen iow ym , opa 
now an ym  ca łk ow ic ie  p rzez  kap i
ta ł zag ran iczn y .
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Poprawa gospodarcza w kraju
Zarządzenia i perspektywy na przyszłość

R Ó W N O W A G A  R U D ŻE TO W A
/

Pierwsze cztery miesiące roku bu
dżetowego zamknięto nadwyżką w  
kwocie 1,8 m ilj. zł. C yfra  ta nabiera 
w łaściwego znaczenia wówczas, gdy 
zestawi się ją  z 105.8 m ilj. zł. d e fi
cytu w  tym  samym okresie roku m i
nionego.

Osiągnięcie równowagi budżetowej 
uznać należy za objaw wysoce dodat
ni naszej sytuacji gospodarczej. Skoń
czyło się przedewszystkiem  tow arzy
szące ubiegłym  okresom budżetowym 
ustawiczne poszukiwanie przez skarb 
państwa irp d y tu  na rynku na po
krywanie niedoborów skarbowych. 
P izyczyn iło  się to niewątpliw ie do 
popraw y sytuacji na rynku finanso
wo - kredytowym  i wniosło w  sto
sunki finansowe dużą dozę uspoko
jenia, dzięki czemu poczyna się już 
zjaw iać zdolność kredytowa poszcze
gólnych instytucyj, które zwracają 
się do rządu z gotowością podejmo
wania prac na kredyt, jak  np. pudo
wy dróg. Pozw ala na bardziej piano 
wą walkę z trudnościami gospcdar- 
czemi.

Jeże1i skarb poszukuje dzisiaj kre
dytów, to me na konsumcję budżeto
wą, ale na prowadzone roboty pro
duktywne, stwarzające nowe w arto
ści gospodarcze i  zatrudniające bez
robotnych, i  to w  ściśle zakreślo
nych granicach dostosowanych do 
aktualnych m ożliwości finansowych.

/W YD ATK I I  D O C H O D Y S K A R B U  

Pod wpływem  zarządzeń oszczęd 
nościowych wydatk i jpudżetowe w  I  
kwartale zm niejszyły się wT porów- 
naaiu z r. ub. o 5.7%, mianowicie 
spadły z 554,4 m lj. zł. do 522,6 m ilj. 
zł., czy li o 31,8 m ilj. zł.

Równowaga budżetowa jest jednak 
nietylko dziełem polityk i oszczędno
ściowej. Pracuje na n ią  również pe
wien zaznaczający się w  ostatnich 
miesiącach wzrost dochodów skarbo
wych, oparty o wzrastający dochód 
społeczny. Chodzi tu nietylko o ten 
wzrost dochodów, k tóry jest następ ■ 
stawem wprowadzenia specjalnego po
datku od uposażeń oraz dokonanych 
zmian w  podatku dochodowym. Rów 
nież niektóre inne, nlcpod wyższ me, 
a nawet w  skali obniżone podatki, po 
czynają ykazywać tendencję zw yż
kową, co jest bardzo charakterystycz
nym wskaźnikiem poprawy sytuacji 
ogólnej.

Tendencja ta  przejaw iać się poczę
ła pod koniec I  kwartału obecnego 
roku budżetowego, a w  lipcu wystą
piła zupełnie wyraźnie.

W  I  kwartale br. ogólne dochody 
budżetowe wyniosły 523,7 m ilj zł., 
w porównaniu z 474,1 m ilj. zł. w p ły
wów przed rokiem. N a  ton wzrost 
wpłynął przedewszystkiem podatek 
specjalny od uposażeń i podatek do 
chodowy. Zwiększenie również wy 
kazały w płaty  monopolów państwo
wych i przedsiębiorstw ('głównie la
sy państwowej, łjjłsktóre pozycje 
dochodowe wykazały natomiast 
zm niejszenie wpływów, jak  lip. poda
tek od nieruchomości, k tórego termin 
płatności został przesunięty. Zm niej
szy ły  się również w pływ y w  pozycji 
t. zw. innych dochodów administra

cyjnych.
V/ porównaniu z r. ub. zw iększyły 

się wpływ y o 49,6 milj. zl.
W  tym  okresie w pływ y z podatków 

nośrednich, najbardziej charaktery 
styczne dla oceny sytuacji, wykazują 
jeszcze wzrost stosunkowo nieznacz- 
ny, wyrażający się kwotą przeszło 
1 m ilj. zł.

Obraz ten Śmienia sę dość zasadni
czo w  miesiącu lipcu. W  tym miesiącu 
wpłaty monopolów i przedsiębiorstw, 
które rozkładają się zazwyczaj nie- 
równom em e, są mniejsze na około 
7 9 mil}. zł., natomiast mamy już dość 
wyraąny -wzrost w  podatkach po
średnich i bezpośrednich. Todatki pc ■ 
średnie dały w  lipcu 1935 roku 
16,859.000, a w  lipcu 1936 r. 22.216 
wzrost o 31,9%

W  podatkach bezpośrednich wystę
puje wzrost wpływ ów  z podatku cd 
r. eruchomości oraz zwiększeń,e o

S k r e ś l e n i e  z  l i s t y

edwokat6w-żydGw
W  m yś l w yroku  A d w o k a ck ie j 

Iz b y  L w o w s k ie j,  p ozb aw ion o  p ra
w a  p ra k tyk i a d w oka tów  dr. G u t
ta  R osen b la tta  o ra z  dr. B oru cha 
F re y e r a  z P rz em y ś la  i ap lik an ta  
ad w oka ck iego , J ó z e fa  Zeh ngebo- 

ta  ze S try ja .
O sk reś len iu  tych  osób z l is ty  

p a le s irw  M in is te rs tw o  S p ra w ieJ li 
TBoiei zak om u n ik ow a ło  s ą d o m ..

przeszło 1,4 m.lj. zł. wpływu od po
datku przemysłowego.

N O W Y  B U D ŻET j

Te pomyślne objaw y nie oznaczają 
oczywiście, aby można w rzemkoi- 
vv,ek osłabić dotychczasową politykę 
oszczędności budżetowych. Budżet 
musi być i nadal zrównoważony, a 
więc musi być wykonywany z pogłę- 
biającem się poczuciem oszczędności.

Pod tem hasłem ustalany jest nowy 
budżet na rok 1937-38. Okazało się, że 
bądź to trzeba jeszcze urealnić w bu
dżecie niektóre wpływy, a więc je po
mniejszyć, bądź też podwyższyć nie
które wydatki, które zostały zapreli- 
minowane zbyt nisko i utrzymywanie 
ich na tym niskim poziomie byłoby 
szkodą społeczną. -

Prace nad nowym budżetem zostaiy 
w r. b. przyspieszone i trwają już od 
szeregu tygodni s

ŚCIĄGANIE P O D A T K o W

W  parze z temi pracami budżetowc- 
mi idzie akcja min. skarbu, zmierzają
ca do ułożenia właściwych stosunkówV- J
między urzędami skarbowemu a piał

aby tępić wszelkie wybujałości lokal
ne w  polityce skarbowo-podatkowej, 
z drugiej zaś strony musi przestrzegać 

również zasady jednakowego Pakto
wania wszystkich płatników.

PRZEJM OW ANIE  ZIEMI
ZA  ZALEG LE  PO D ATK I 

W  tej akcji min. skarbu zwróciło 
między inremi uwagę na zagadnienie 
wykonania ustawy o przejmowaniu 
ziemi za zalegle należności skarbowe. 
W  dążen;u do uregulowania problemu 
zaległość! podatkowych —  państwo
wych i samorządowych oraz należno
ści z tytułu udzielonych przez pań
stwo pożyczek, został wydany m. in. 
dekret z 28 października 1933 r. o 
przejmowaniu na własność państwa 
gruntów, za n ektóre należności pie- 
mżne. Na mocy tego dekretu za za
legające przea driem 1 stycznia Iy33 
r. należności podatkowe —  może być 
część, a na W it w  niektórych wypad
kach całość gruntów przejęta pr*.ez 
państwo Postanowienia tego rozpo
rządzenia dotyczyiy nieruchomości 
zemskich o obszarze ponad 200 ha, 
oraz gruntów n'ezabtidowanych polo-

kami podatków Miuisterjum czuwa,1 żonych bądź w  granicach miast, Dądź

Schneśder-Cfguzot Kupił
austriack ie  faferyki l ira ? ?

W IE D E Ń ', 11.8. ( P A T ) ,  „D e r  
M orgcrt”  donosi z  L on ayn u , że  o- 
b iega  tam  pog łoska , iż  g en e ra ln y  
d y rek to r  MarwM, w ła ś c ic ie l w ię k 
szośc i ak cy j fa b ry k  a m u n ic ji w  
H in e n b e rg u , sp rzed a ł swe. u d z ia 
ły  bankowa szw a jca rsk iem u  
„S c h w e iz e ih a n k v e re in “  za  20 m i
ljo n ó w  fr .  s zw a jc .

D y rek to r  M and ] ju ż  od p ew n e 
go  czasu  m .a ł p row ad zić  w  te j

s p ra w ie  rok ow a n ia  z  fra n cu sk im  
kon cernem  S ch n e id er  - C reu zct. 
G azeta  p rzypu szcza , że  za  ban 
k iem  szw a jca rsk im  k ry je  s ię  w ła 
śn ie  ten  kon cern , k tó ry  w obec  
n a c jo n a liz a c ji p rzem ysłu  w o je n 
n ego  w e  F ra n c ji,  c zyn i za b ie g i o 
n a b yc ie  u d z ia łó w  w  p rzem yś le  
w u jennym  za g ra n icą .

M a n d l w  w iec zo rn ym  „T e le -  
g ra p h ”  w ia d o m rśc i te j  zap rzecza .

„Złc-!e koszule" w Meksyku
gtrfują zam?cli starcu

M E K S Y K , 10. 8. P a n u je  tu p r z e . g a ń izu ją  s ię  od d z ia ły  m il ic j i  ro-
konan ie, że  pod  w p ływ em  w y p a d 
ków, w  H is zp a n ji fa szys tow sk a  
o r g a n iza c ja  „Z ło ty c h  K o s zu l”  
p rz y g o to w u je  zam ach stanu. W  
czas ie  r e w iz j i  w  loka lu  te j  o r g a 
n iz a c ji zn a lez ion o  l is tę  sk ładek, 
z łożonych , p rz e z  p rz ed s ta w ic ie li 
p rzem ysłow ców  za g ra n ic zn ych . —  
Zam ach  m ia łb y  b yć  w yk on an y  w  
końcu s ie rp n ia .

W  p rzew id yw a n iu  w y d a rzeń  or-

b o tn ic ze j. D o o d d z ia łó w  ty ch  ju ż  
w s tą p ili  ro b o tn icy  ze zw ią zk u  dru 
k a rzy , k o le ja rzy , n a u czyc ie le  i r o 
b o tn icy  tra n sp o rto w cy . M ó w i s ię  
o m o ż liw o śc i w ybu chu  s tra jk u  p o 
w szech n ego  w  dn. 15 b m. G en e
ra ln a  k o n fe re n c ja  p ra cy  chce n a 
dać tem u s tra jk o w i ch a ra k te r  de
m on s tra c ji p rz e c iw  zam iarom  

„Z ło ty c h  K o s zu l” .

Padsfąpnia zgładzono
B A R C E L O N A , 

w a n y  s o c ja lis ty c zn y  G a la rza  o- 
ś w ia d c zy ł n a  tam ach dzienn iku  
„H u m a n ita t” , że  k a ta s tro fa  gen . 

S an -Ju rjo , k tó ry  z g in ą ł podczas

g m  San iw rjo
10. 8. D epu to- lo tu  z  L izb o n y  do H is zp a n ji,  z o 

s ta ła  sp ow odov .an a  p rzez  sym pa
ty zu ją cy ch  z  le w ic ą  h iszpań ską 
le tn ik ów  p o rtu ga lsk ich , k tó rzy  u- 
szkodz l i  sam olo t p rzed  s tartem .

Sen. Fflinss zapowlatia
syslem  korporacyjny

L IZ B O N A , 10. 8. W ó d z  pow stań  
có w  h iszpań sk ich  gen . F ra n co  o- 
św ia d czy ł, ja k  p od a je  korespon 
dent R eu te ra , że  w  ra z ie  zv/ycię-

s tw a  pow stań ców , H iszpan  ja  r z ą 
dzona b ęd z ie  w ed łu g  system u  kor. 
p c ra cy jn cg o , podobn ie, ja k  p o r- 
tu gr.Ija , W io c h y  i  N iem cy .

W l i y t a
w Barcelonie

B A R C E L O N A , 10. 8. D ow ódca  
b ry ty js k ie j f le t y  śródziem n om >r- 
sk ie j, ad m ira ł D u d ley  Pound , 
p rz yb y ł do B arce lon y  na ok ręc ie  
„Q u cen  L lis a b c th ” .

A d m ira ł z ło ż y ł w iz y tę  p re zy 
d en to w i C om pan ysaw i i  b y ł r e 
w izy to w a n y  p rzez  p rem je ra  Ca- 
sanovaca .

W £ lk s  w
R u r o c i ą g  n a f t o w y  c i ą g l s  u s z k a d z a n y

J E R O Z O L IM A  11.8. ( P A T )  W  , ciężko ran n y  p ostrza łem  w  p lecy , 
oko lica ch  N ab lu s  zd a rzy ła  sią ka- d ru g i o f ic e r ,  u s iłu jący  ro zb ro ić  
ta s tro fa  sam ochodow a, spow edn- napastn ika, zosta ł ró w n ie ż  ranny.

w sferze ich interesów mieszkanio
wych.

Przejęcie gruntów przez państwo 
nastąpić mogło na wniosek dyrektora 
izby skarbowej lub instytucji wierzy- 
celsklej po uprzedniem oszacowaniu 
przez snecjulnie w  tym celu powały 
wane komisje, a decyzję o przejęciu 
gruntów wydawał wojewoaa.

Dekret ten prawie zupełnie dotych
czas ńewyzyąkany, został znowelizo
wany ustawą z dnia 14 lipca b. r. 
Ustawa ta wprowadziła do rozporzą
dzenia szereg zasadniczych zmian 
umożliwiających wykorzystan e jego 
postanowień w  znacznie szerszym za
kresie. Rozc.ągr.ięto moc obowiązują
cą rozporządzenia również na gospo
darstwa średnie, o obszarze poniżej 
200 lecz ponad 50 ha, a ponadto prze
sunięto termin powstania zaległości 
uprawniających do wystąpienia o prze 
jęc :e gruntów na dzień 1 stycznia 
1936 roku. Pozatem rada ministrów 
upoważniona została do dalszego —  
w  m arę potrzeby —  przesuwania te
go terminu.

Celem należytego wyzyskania u- 
prawnien zawartych w  znowelizowa- 
nem w  ten sposób rozporządzeniu, 
oraz w  dążeniu do ściągnięcia możli
wie największej kwoty zaległości po
datkowych, min. skarbu wydało os
tatnio okólnik, w  którym poleca wia- 
dzom skarbowym przystąpienie do 
opracowania odpowiednich wnios
ków. W  myśl tego okólnika postępo
wanie o przejęcie gruntów winno 
być wszczęte przedewszystkiem w 
stosunku do płatników jawnej zlej 
woli oraz tych, których należności 
zalegle przekraczają conajmnicj trzy 
krotnie dokonane dla nich na r. 
1935/36 wymiary, a którzy jednocześ
nie zalegają z opłatą bieżących na
leżności podatkowych.

N O W Y P L a N INW ESTYCYJNY

Wśród innych zagadnień, nad kto- 
rcmi ministerjum pracuje, podkreślić 
naieży przygotowywanie czteroletnie 
go pianu inwestycyjnego oraz —  w 
jego ramach —  szczegółowego planu 
na rok 1937. Prace te prowadzone są 
niezależnie od wzm ożonego tempa 
prac nad wykonywaniem planu tego
rocznego.

Widocznym rezuitałem tegorocznej 
akcii rooót publicznych i inwcstycyj 
jest zmniejszenie się stanu zarejestro
wanego bezrobocia o około 210 000 
w porównaniu z maksymalną cyfrą 
zarejestrowanych bezrobotnych w  po
czątkach marca o. r.

Cyfra 2l0 tys. esób zatrudnionych 
robotników nie odzwierciadla właści
wego wzrostu zatrudnienia, gdyż 
sporo robotników znalazło pracę po
za biurami pośrednictwa pracy. W  tej 
chwili na robotach finansowanych 
przez Fundusz Pracy zatrudnionych 

jest okoio 1)0-000 osob.
Na robotach komunikacyjnych, 

prowadzonych przez min. komunika
cji w dum j lipca b. r. pracowało 
około 163-000 robotników, nie licząc 
oczywiście osób zatrudnionych z ty 
tułu szarwarku za zaległości podat 
kowc i zasiłki zbożowe.

Wskutek robót prowadzonych przez 
państwo, coraz więcej robotników 
przybywać poczyna w  prywatnych 
warsztatach pracy. Stan zatrudnienia 
w hutnictwie i w  przemyśle przetwór
czym wzrósł w  porównaniu z tym sa
mym okresem r. ub. T o  zjawisko 
przesuwania się wzrostu zatrudnienia 
dc prywatnych zakładów jest bardzo 
pożądane z punktu widzenia struktu
ralnego rozładowania bezrobocia.

Oczywiście w  zakresie dostarcze
nia pracy są jeszcze duże potrzeby, i 
w najbliższej przyszłości trzeba dążyć 
do ich zaspokojenia.

Co się tyczy nowego planu inwe
stycyjnego, to na podstawie opraco
wywanych już materjalów przez po
szczególne minisfcrja spoiządzane bę
dą szczegółowe wykazy robót pi o-

Program obchodu 15 sierpnia
D e f i l a d a  n a  P l .  K r a s i ń s k i c h

Ju tro  dn. 12 bm. od b ęd zie  s ię  
na R atuszu  p o s ied zen ie  „T y m c z a 
sow e j K o m is ji O rg a n iza c y jn e j K o  
m itetu  Ś w ię ta  15 s ie rp n ia ” , na 
k tórem  u kon stytu u je  s ię  „K o m is e t 
O bchodu Ś w ię ta  Ż o łn ie rza ” . C a
łośc ią  a k c ji o r g a n iza cy jn e j obcho 
ć ó w  s ie rp n io w ych  w  s to lic y  k ie 
ru je  p. w -p rezyd en t O łp iń sk i.

P ro g ra m  obchodów/ je s t  n astę
p u ją c y :

D n ia  14 s ie rp n ia  popołudn iu  zo 
staną u dekorow an e bu dyn k i pań 
s tw ow e  ora z  w szy s tk ie  gm ach y  
w o jsk ow e. R ó w n ie ż  w  dniu  tym  
dom y p ryw a tn e  zostaną  u dekoro
w an e fla g a m i o b a rw ach  n a rodo 
w ych . W ieczo rem  dn ia  14 s ie rp 
n ia odbędzie  s ię  na u licach  m ia 
sta cap strzyk  o rk ie s tr  w o jsk o 
w ych , o ra z  o rk ie s tr  s tow arzyszeń  
spo łecznych .

D n ia  15 s ie rp n ia  o god z. 9 -te j 
rano nastąp i zb ió rk a  od d z ia łó w  
w o jsk o w ych  i s to w a rzys zeń  z 
pocztam i s ztan d a row em i na pl 
K ra s iń s k ic h ; o godz. 9 m. S0 w  ko 

ś c ie le  g a rn izo n o w ym  prz.y u licy  
D łu g ie j od p ra w ion e  zo stan ie  u ro

czyste  n abożeństw o , a o godz. 10 
m. 13 odbędzie  s ię  d e fi la d a  w o j
ska, o d d z ia łó w  P . W . i s to w a rzy 
szeń  s p o łe c zn y ch .' P o n iew a ż  ca ły  
p ra w ie  ga rn izon  w o jska  zn a jd u je  
s ię  na ćw iczen ia ch , d e fi la d a  od 
b ęd z ie  s ię  w  m n ie js zym  zak res ie  
n iż  w  inne św ię ta  narodow e. N a  
m ie jsce  d e fi la d y  w yzn aczon o  P l.  
K ra s iń sk ich .

O godz. 11-ej, b ezp ośred n io  po  
d e fi la d z ie  u fo rm u je  s ię  pochód , 
k tó ry  p rz e jd z ie  ul. M iod ow ą  i K ra  
kow sk iem  P rzed m ieśc iem  do P l 
M arsza lk a  P iłsu d sk iego , gemie zo 
s tan ie  z ło żon y  w ie n ie c  na g ro b ie  
N ie zn a n ego  żo łn ie rza .

W  god z in a ch  w ie c zo rn ych , m ię 
dzy  g od z in ą  3 7 do 20 m . 15 od 
będą s ię  Zabaw y lu d ow e w  n astę
p u ją cych  pu nk tach  n r a s la :  w
parku  na W o li,  na sp ec ja ln ym  t e 
ren ie  p rzezn aczon ym  do zab aw  
na K o le , na N o w y m  B ró d n ie , w  
parku na Ż o lib orzu , na G rocno- 
w ie , P ow ą zk ach , O ch o c ie  i  C zer- 
n iakow ie . S z czeg ó ły  zabaw  ludo
w ych  u sta lon e  zostan ą  na zeb ra 
n iu K om ite tu  w  środę

w M ysłow icacft

w an a w ybu chem  m iny. W  k a ta 
s tr o f ie  te j z g in ą ł o f ic e r  a 3 oso
by odn iosło  rany.

Skutk iem  p rzed w czesn ego  w y 
buchu m in y  za ło żon e j p rzez  żo ł
n ie r zy  na d rod ze  J e ro zo lim a  —  
J a f fa  d la och ron y  ru ro c ią gó w , 
za b ity  zo sta ł jed en  żo łn ie rz  a d ru 
g i zosta ł ran io n y .

L O N D Y N  11 8. ( P A T )  Z  J e 
ro zo lim y  donGazą o sk ry tob ó jczym  
zam achu , dokonanym  p rzez  p ew 
n ego  A ra b a  na 2-ch o f ic e r ó w  an 
g ie lsk ich , p o w ra ca ją c y ch  z G etse- 
m ane. Jeden  x o f ic e r ó w  zosta ł

Stan zd ro w ia  ra n n ego  w  p le cy  o- 
f ic e ra  je s t  b ezn ad z ie jn y .

P ow s ta ń cy  a rabscy  u szkodzili 
p on ow n ie  ru ro c ią g  n a fto w y  na 
odcinku  B eisanu  o ra z  podpa lili 
w y p ły w a ją cą  z  ru r  ropę  n a ftow ą . 
Z P la ify  sk ierow an o  n a tych m iast 
k o lu m ny ra tow n ic ze , k tó re  u gas i
ły  p o ża r  L n a p ra w iły  uszkodzony 
ru if lc ią g , i

W  H a i f ie  A ra b o w ie  u s iłow a li 
zm usić  p ra co w n ik ó w  ta m te js zych

K A T O W IC E , 11. 8. W  M y s ło 
w ica ch  dokonano d em o n s tra cy j
n ego  zam achu  petardow -ego pod 
gm ach em  w ię z ie n ia  sądow ego. 
M ia n o w :c ie  pod bram ę w ię z ie n ia  
podrzu con o ładu nek  m a te r ja łu  
w yb u ch ow ego , k tó r y  eksp lodo
w ał, w y ry w a ją c  z za w .a só w  b ra 
m ę i u szk ad za ją c  m u r Punadto  
w yp a d ły  24 szyby  w  budynku 
w ię z ie n ia  i 48 szyb  w  gm ach u  są 
du. E k sp lo z ję  s łyszan o  w  p rom ie  
n iu  k ilku  k ilom e tró w .

Z aw iad om ion o  n a tych m iast 
w ład ze  p o lic y jn e  w  M ys łow ica ch  
i K a to w ica ch , k tó re  ro zp oczę ły  
dochodzen ia .

Jak  s ię  okazało , ładunek  za ło 

żono za  b lachę że la zn ą  p rzy  b ra « 
m ie, co zn a czn ie  zw ięk s zy ło  s iłę  
e k sp lo z ji. Z am ach  m ia ł n ie w ą tp li 
wie ch a ra k te r  d em o n stracy jn y , 
a lbow iem  w  w ię z ien iu  w  M ys ło 
w ica ch  p rz eb y w a  zn aczn a  lic zb a  
w ię źn ió w , p rzy trzym a n ych  za  
d z ia ła ln ość  kom u n istyczn a . W ła 
dze b ezp ieczeń stw a  p rzyp u szcza 
ją c , że sp ra w cy  zam achu  rek ru tu  
ją  s ię  z  p ośród  m ie js co w ych  a lb o  
oko liczn ych  kom u n istów , dokona 
ly  lic zn ych  a resz to w a ń  w śró d  
zn an ych  d z ia ła c zy  w y w ro to w y c h  
na te ren ie  Ś ląska i Z a g łęb ia  D ą
b row sk iego . A re s z to w a n y ch  osa
dzono w  w ię z ien iu  m ys łow ick iem  
i w  a resztach  p o lic y jn y ch .

Rj&ctnicy wpieźli m  taczkach
k ie row n ika  fa k r /k i

W  fa b ry c e  w y ro b ó w  że lazn ych , 
k on stru k cy jn ych  i ornrm en tacy.i- 
nycli „H .  Z ic le z iu sk i”  (w ł .  inż. 
k .  K u b a ck i) na P ra d ze  (K o n o p a c  
ka 17) od d lu zszcgo  czasu pano
w a ły  n aprężon e stosunki spow o
du z łe go  tra k to w a n ia  robotn ików  
p rzez  k ie ro w n ik a  fa b ry k i, in ż. 
Sam sona.

R o b o tn icy  p o s ta n o w ili zem ścić 
s ię na k ie row n ik u  fa b ry k i. W  

c h w ili g d y  inż, Sam son p rzech o 
d z i! k o lo  fa b ry c zn eg o  kantoru , 
o toczy ło  go  n a g le  60-ciu rob o tn i
ków . Zan im  k ie ro w n ik  zd o la l się 
z o r jen to w a ć  o co chodzi, ro b o tn i
cy  za rzu c ili mu na g ło w ę  w orek , 
pcczem  szam ocącego  s ię w sa d z ili 
na że lazn e  taczk i i w y w ie ź l i  na 
u licę, p o zo s ta w ia ją c  go  na je zd n i 
i zam yka jąc  bram ę.

Z a jś c ie  to  spow odow a ło  c h w ilo 
w ą p rzerw ę  w  ruchu tra m w a jo 
w ym , pon iew aż l in ja  tra m w a jo w a

p rzech od z i na te j  u lic y  tu i  obok 
chodn ika.

In ż. Sam son w yd o s ta ł Sję z  w o r  
ka i z taczek  p rz y  pom ocy  p rze 
chodn iów , n ie  w ró c ił  jedn ak  na 
te ren  fa b ryk i, le c z  te le fo n ic zn ie  
zaw iad om ił d y re k c ję  o zajściu , 
p rosząc  o u karan ie  w in n ych  ro
botn ików .

I m im y  w  A d d i s - S S s e b i e .

na rozkaz Musscilniego
R Z Y M , 10, 8. A g e n c ja  S te fa n i 

donosi z A d d is  A b e b y :  P rz y b y ło  
do A d d is  A beby 300 rob o tn ik ów  
w łosk ich , k tó rzy  b ędą  za tru d n ien i 
p rzy  rob o ta ch  u rb an is tyczn ych  w  
s to licy .

A d d is  A b eb a  w ed łu g  za leceń  
M u sso lin ie g o  i gen- G ra z ian iego  
m a w  k ró tk im  czas ie  p rzyb ra ć  

w y g lą d  w ie lk ie g o  m ia s ta  w s r ó l-

213.98, k. 212.92; Bruksela 89.60; 
Gdańsk s. 198.20, k. 99.80; Kopenha
ga s. 118.4-1, k. 117.86; Helsingfors 
11.77; Londyn 26.70; N ów y Jork 
5,31 i 3/8; N ow y Jork (kabel) 6.-31 
i 5/8; Oslo s. 134.48, lc. 133.82; P a 
ryż 35.00v/%; P raga  21.96; Sztokholm 
187.G5; Zurych 173.30; W iedeń s.
89.20, k, 98.80; Montreal s. 5.31V<>
k. 5.28%; Medjolan s. 42.00, k. 41.80; 
Marka niern. srebrna s. 150.00, k. 
145.00.

Pap.ery procentowe: 7 proc. noi. 
stabilizacyjna 47.00 (500 doi.), 4Z.75 
(w  p roc.); 3 proc. poż, prem  in 
westyc. I  em. 63.50, I I  em. 62.00; 4 
proc. państw, poż, prem iowa dola- 
rowa 4.7.25; 5 proc. kon wersyjna

jektowanych w  każdym z resortów .1 16.0U; 6 proc. poż. d durowa 61,00 \w

Po otrzymaniu tych materjalów k o - U f  S r  V  8 pr0CinL ' v  Komun. . fj.
, , . , K. i 8 proc. oblig. Komun. B. G. K .

mitet ekonomiczny ustali ogolny plan, j 940& (^ p r o c . ) :  7 proc. L  Z. Komun.
harmonizując z sobą poszczególne1 G. K ru j i 7 proc. oblig, Kom „n.

Warszawska giełda pieniężna
w dniu 11 sierpnia

D ew izy: Holandja 361.00; Berlin s. c-niejsza. Gram czystego złota. 5.92U,
\Y obrotach prywatnych 4 proc- poż
konsolidacyjna 43.00 —  42.50. Po
życzki dolarowe w  obrotach p ryw at
nych: 8 proc. poż. z r. 1925 (D dld- 
nowskaj 59.00; 7 proc. poż. s iąsk ł 
51.00.

projektowane inwestycje.
Przy opracowywaniu tego planu 

ma być po.ożony nacisk na nwesty- 
cje w  ścisfem znaczeniu togo słowa, 
które będą wzmacniały prywatne ży 
cie gospodarcze i stwarzały podsta
wę dia trwałego zatrudniania bezro- 
botnych.

Ponieważ sfinansowanie czterolet
niego planu inwestycyjnego należeć 
będzie do zadań min. skarbu, w  mi- 
nisterjuin tem, w ramach gabinetu

w a rsz ta tó w  k o le jo w ych  do s tra j-  ministra, zostaiy scentralizował. pra- 

ku. W ła d zo  p rzed s ięw zię ły , sp ec ja ł 
ne środk i os tro żn ośc i, ^

ce przygotowawcze 

.tego planu.

nad ustaleniem

B. G. K. 83.25; 8 proc. L. 'I. Banku
j Roln, 94 00; 7 proc L . Z. Bar u u
Roln. 88.25; 5 i pół pi. c. L. Z. K o
mun, B. G. K. i 5 i pOł proc. (A lig.
Komun, B. G. K . 81.00; 8 proc. oblig. 
budowlane B . G. K . 23.00; 1 i  pół 
proc, L. Z. 7.iemsk;a serja > 45.13 —  
45,25: 4 proc. L  Z. ziemskie se»ja 
V I 40.00; 5 prcc. L  Z. W arszaw y
(i93>  r )  52.75, (odcinki po 1.000 
i i . )  53.C"; 6 pryc. oblig. m W arsza
wy 8 i 9 em. 50.00.

A k c je : B. Polski 97.00; W ęg ie l 
14 uo; Lilpop 12.75; Norblin 4  .50; 
Ostrowiec 2c,25; Starachowice 33.i 0.

Tendencja dla dewiz słabsza, dla 
pożycz.eit państwowych przeważnie 
mocniejsza, dla listów zastawnych 
przeważnie utrzymana, dla akcji ino-

G1EŁDA ZBOŻOWA
Pszenica jednolita 21.50— 22, zbiP* 

rana 21 —  21 50. żyto T-szy stand.
14.50 —  14,75, ił g i staną. 14.2‘i -  
14.50, ow.es I-szy st. 15 — 15,50, 
owies 1-A st. 15.50 -  15 75, owies 
Il-gi stand. 14.50 —  15 ięcztr ie? g a t 
U r i  17 — 17 25, gat Iłl-a  iu.56 —  
16,73, gat. lV-ty 16._5 —  16:30, giocii 
polny 17 —  18, V itt >r.a 26 - 28, 
wyka bez obrotów, łuom niebieski
11.50 — 12, żółty H  A ) — 13, -zenak 
zim owy 33,50 —  34.50. rzep.k z.mo 
w y 33 50 — 34.50. koniczyna Kala 
surowa 60 —  70. biała surowa bez ka- 
nianki o czystości 97% 80 —  100,
mąka pszenna gaf. I-szy wyciągowa 
36 — 38, gat 1-A 34 -  oo, g a „  1-B
33 —  34 gat. 1-C 32 — 33, gat. I D
31 —  32, gat. II-A 30 —  S l, gat. H-B
28 —  30, gat. 11-0 25 - 26, gat. It-h
2-j —  25, gat. II G 23 — 24, mąka 
pszenna pastewna 16 —  17, mąka 
żytnia wyciągowa gat. I-szy 24 — 25 
gat. 1-szy do 50%  24 —  25, g it. I-szy 
do 05% 23 — 24, gat. Il-gi 1850 —  
19, razowa 18.50 —  19, poślednia 
lą.ńO —  14, otręby pszenne grube
10.50 —  11, średiiie 9.30 — łC miał-

e 3.50 —  10, żytnie 5 5 0 — 9, kuc' V
imane 15.75 —  16.25, izepakowa 12.75 
—  13 25.
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Gdańsk czerpie większe zyski
z polskiego handlu niż Gdynia

N ied a w n o  zo s ta ły  og łoszon e  da
ne o ob rotach  dw óch  naszych  p or
tów  —  G dyn i i Gdańska w  c ze rw 
cu b. r. N a  te j p od s ta w ie  m ożna 
sobie w y ro b ić  p o ję c ie  o p ó łro c z 
nej ich  p ra cy  i dokonanych  przy
w ożąc h i w yw oza ch  tow arów .

W id z im y , że  p ó łro c zn e  o b ro ty  
G dyn i w  b. r. w y n io s ły  3.509 ty 
s ięcy  tonn, a w ię c  u k szta łto w a ły  
s ię  na tym  sam ym  m n ie j w ię c e j 
p oz iom ie  ja k  i  w  roku  ub iegłym , 
k 'ed y  w y n o s iły  3.489 ty s ięc y . R ó ż 
n ica  20 ty s ię c y  tonn, o ja k ą  zw ieu- 
s zy ły  s ię  te  ob roty , je s t  stosunko
w o  tak m ała, że  śm ia ło  m ożna n ie  
b rać j e j  w  rachubę. Z  te j p rz y 
c zyn y  m ożna te ż  p rzyp u szczać , iż 
roczn y  to w a ro w y  o b ró t G dyn i o- 
bccn ie, podobn ie  ja k  p rzed  rc 
k iem , p rzek ro c zy  tro ch ę  7 m il jo 
n ów  tonn.

W Z R O S T  O B R O T Ó W  G D A Ń S K A  

J e ś li id z ie  o ob ro ty  portu  gda ń 
sk iego , to  w  ciągu  p ie rw s ze g o  p ó ł
rocza. b. r . w yn io s ły  one 2459 ty 
s ię c y  tonn, w obec  2263 ty s ię c y  
za  tak i sam  ©Kres czasu  w  roku 
u b iegłym  O i le  w ię c  G dańsk po
w ięk szy ł s w o je  ob ro ty  te g o ro c zn e  
w  stosunku do ze s z io ro c zn j ch o 
ja k ie ś  8 proc , o ty le  o b ro ty  Gdy- 
ai p ozos ta ły  bez zm iany.

W Ę G IE L  I  D R Z E W O

S pośród  to w a ró w , w yw ożon ych  
p rzez G dyn ię , na p ie rw s ze  m ie j- 
jc e  w ysu w a  s ię  o c zyw is ta  rzecz  
w ęg ie l. .W ęg la  w y w ie z io n o  p rzez  
G dyn ię  p rzes z łe  2 i  p ć l m iijo n a  
tonn. W ę g ie l  s tan ow i te ż  n a jw a ż 
n ie js z y  a r ty k u ł w y w o z o w y  G dyn i, 
co n a jle p ie j  u ś w ia a o n rm y  soDie, 
je ś l i  p ow iem y, że  w y w ó z  w s zy s t
k ich  in n ych  to w a ró w  p rz e z  G dy
n ię  p rzek ra c za  tro ch ę  pó ł m ii jo 
na tonn, a w ię c  je s t  p ię c io k ro tn ie  
m n ie js zy  ilo ś c iow o , n iż  w y w ó z  
w ęg la . K oksu  w y w ie ź liś m y  n ieco 
ponad 200 ty s ię c y  tonn.

D ru g im  w a żn ym  artyku łem  p o r 
tu gd yń sk iego  je s t  d rzew o , k tóre  
go ek rp o r to w a lism y  p rzez  G dyn ię  
ju ż 124 ty s ią c e  tonn, a  w ię c  p ra 
w ie dw a  i p ó ł ra za  w ię c e j n iż 
o rzed  rok iem  E k sp o rt d rzew a  
p rzez  G dyn ię  ro śn ie  z roku  na rok  
i a z is  je s t  ono po  w ę g iu  n a jw a ż 
n ie js zym  tow arem  ek sportow ym  

G dyn i.
N a  u w a gę  za s łu gu je  też w yw ó z  

cukru w  ilość* 34 ty s ią c e  tonn, 
oraz makuchów*. D uże ró w n ie ż  ilo 
ści w y w ie z io n o  bekonów  i ja j .  B e 
konów  ek sp o rto w a liśm y  prr.es 
port gdyńsk i 10 ty s ięcy  tonn, a 
ja j  —  12 ty s ię c y  tonn.

Z B O Ż E  ID Z iE  P R Z E Z  G D A Ń S K

P o r t  gdańsk i w’ sw o im  w y w o z ie  
ró w n ie ż  ja k o  n a jw a żn ie js zą  p o z j - 
c ję  pos iada  w ęg ijfl. K a  o g ó ln ą  i- 
iość 2100 ty s ię c y  W yw ozu  gd a ń 
sk iego, na sam  w ę g ie l p rzypada  
m iljo n  tonn, a  w ię c  p ra w ie  p o ło 
wa. D ru g i m ilio n  tonn p rzyp ad a

aa m ne tow*ary.
Jak  w id ać , po w y łą c zen iu  Wy-

O d p i e c z ę i o w a n y

tok ar „WoEr.omyS3tcie?Ł”
Żydowski „Nasz Przegiąć poda-

‘P •
„Donieśliśmy przed kilku dniami, 

tż w  związku z ntasOwemi flewizfsmi 
i aresztowaniami w  Warszawie poli
cja przeprowadziła rewizję w  lokrlu 
Wolnomyślicieli Poiskich przy _u.. 
Królewskiej 16 W  wyniku tej rew izji 
okal został opieczętowany.

J a k  się obecnie. dowiauujemy, 
n/zoraj, na skutek interwencji przc- 
wodnmzącego Ligi Obron; Praw 
żzlowieka i Obywatela, prof. fezy- 
nańskiego, wspomniany lokal z pole- 
enia Komisarjatu Rządu został ed- 
neczętowany .

w ozu  w ę g la  G dańsk w y w o z i dwa 
ra zy  w ię c e j in n ych  to w a rów  n iż  
G dyn ia . P rzed ew szy s tk iem  o lb r z y 
mi je s t  w y w ó z  p rzez  G aańsk zbóż 
po lsk ich  (352 ty s ią ce  to n n ),  gdy 
p rzez G dyn ię  idą  ich  m in im a ln e  
ilo śc i. P od ob n ie  je s t  r m ąką, k tó 
r e j w yek sp o rto w a liśm y  p rzez  
G dańsk 108 ty s ię c y  tonn, a  p rzez  
G d yn ie  za led w o  2 ty s ią ce .

R ó w n ie ż  w y w ó z  d rzew a  z  la 
sów  po lsk ich  od b yw a  s ię w  d a l
szym  c ią g u  g łó w n ie  za  p ośred 
n ic tw em  Gdańska, k tó ry  w y s ła ł 
naszego  d rzew a  317 ty s ię c y  ronn, 
c zy li dw a  i p ó ł ra zy  w ię c e j, n iż 
G dym a.

G D Y N jla —  P O R T  

B A W E Ł N IA N Y

W  p rzyw o z ie  G dyn i na p ie rw - 
szem  m ie jscu  zn a jd u je  s ię  pod 
w zg lęd em  ilośc i, złom  że la zn y , a 
n astęp n ie  b aw ełn a . G dyn ia  je3 t 
dziś  n a jw ięk szym  p ortem  b a w e ł
n ian ym  m orza  B a łty ck ie go  i 
p rz yw ó z  te g o  su row ca  z  roku na 
rok  w zras ta , os ta tn io  w  c iągu  
p ó łro cza  sp ro w a d z iliśm y  p rzez 
G d yn ię  48 ty s ię c y  tonn baw ełn y .

Z n aczn y  je s t  także p rzyw ó z

w e łn y , bo s ię g a ją c y  ju ż  36 ty r ię -  
cy  tonn. N a  u w a gę  za s łu gu je  te ż  
p rzyw ó z  ryzu , aocn od zący  32 ty 
s ię cy  tonn, o ra z  n a w ozow  

W  p rzyw o z ie  Gdańska n a jw ię k 
szą  p o zy c ję  stanow*'ą rudy, fo s to - 
r y ty  i  p iry ty , a także ś iedz ie .

G D A Ń S K  N IE  TE ST  
P O K R Z Y W D Z O N Y

Jak w id a ć  z  p ow yższego  p ob ie ż
nego p rzeg ląd u , G dańsk w  p o rów 
naniu  z  G dyn ią  n ie  je s t  p o k rzyw 
dzony. P ra w d a , że  o b ro ty  G dyn i 
są w ięk sze  o m iljo n  ton n  od  o b ro 
tó w  G dańska, a le  d ecyd u jącą  r o 
lę  co do i lo ś c i o d g ry w a  tu  w ę g ie l,  
k tó ry  a a je  n a jm n ie js ze  zysk i.

J eś li od  o b ro tó w  G dyn i i Cdań- 
ska o d e jm iem y  p o zy c je  w ę g la , to  
okaże się, iż  p ozo s ta łe  o b ro ty  
Gdańska będą w y n o s iły  i.455  ty  
s ię cy  tonn, a  o b ro ty  G dyn i w y 
n iosą  za led w ie  977 ty s ięcy . O ja 
k im k o lw iek  p ok rzyw dzen iu  n ie  
m oże w ięc  tu  b yć  m ow y,

G dańsk p rz ew o z i daleku m n ie j 
to w a rów  n iż  G dyn ia , czem u n ie  
m ożna się  d z iw ić , g d y ż  posiada 
on od w iek ó w  w yszk o lon e  kup ie- 
ctw o  i w sze lk ie  u rząd zen ia  teeh-

N o w e  z a r z ą d z e n i a

W sprawie podatku bcteloweyo
M inister Spr. Wewn. wydal do pp. 

wojewodów i przewodniczących, w y 
działów powiatowych nowe zarzą
dzenie w  sprawie podatki h< iłowe
go. Przypom inając, iż okólnikiem z 
dnia 7 stycznia 1935 r. udzmlono 
wskazówek co do zatwierdzenia sta
tutów o podatku hotelowym, a w  
szczególności zarządzono, ażeby sta
wka tego podatku nie przekraczała 
10 proc. sumy należności za wyna
jem  lokalu, natomiast jeżeh  chodzi 
o uzdrowiska o charakterze użytecz
ności publicznej, polecono zaniechać 
wogóle pobierania tego podarku —  
obecr.ie m inister Spr. Wewn. na mo
cy in form acyj centralnej organizacji 
przemysłu hotelowego, stwierdzając, 
że stawka podatku hotelowego w  wie 
lu miejscowościach przekracza usta
loną normo 10 proc., zarządza, aby w 
okresie do dn. 1 kwietnia 1937 t. 
poddano rew iz ji wszystkie statuty 
miejskie o poborze podatku hotelo- 
węgc. • -  . . .

W  tych miejscowościach, gdzie sta
wka tego podatku przekracza ustalo
ną normę, należy wysokość podatku 
obniżyć do 10 procent. Pozatem  mi 
nister zarządza, aby w  wypadkach 
wynajm owania pokojów poniżej ceny 
wyznaćzonoj w* cenniku w przedsio- 
biorstwach, które prowadzą prawidło 
we księgi handlowe, podatek był po
bierany od faktycznej ceny r.ajińu 
pokoju. Natom iast w  f  rzedsiębiof 
stwach nieprowadzących ksiąg han-

n iom p  N a w e t  po lsk ie  zboże id z ie  
dotąd  p ra w ie  w y łą c zn ie  p rzez 
Gdańsk, bo ek sp o rt p rzez  G dyn ię  
je s t  m 'n im a ln y .

Z te j  p rz y c zy n y  Gdańsk, m im o 
posiadan ia  G dyn i, je s t  nam n ie 
zbędn y  gospodarczo , co zd a je  sie 
ro zu m ie ją  n a w e t obecne w ład ze  
G dańska. J e s t on  nam  kon ieczn y  
ta k ie  ze w zg lę d ó w  p o lity czn ych , 
czego  ob ecn i k ie ro w n ic y  w o ln ego  
m iasta  udają , że  p o ją ć  n ie  m ogą

W . B,

mmmm iu iu m ik u iiiiu n i

Srcsjura o pen. Rydzu
o k a z a n a  w  w o j s k u

N ak ładem  f irm y  w y d a w n ic ze j 
„ V i t a “  w e  L w o w ie , ukaza ła  się 
b roszu ra  dr. J. S ch a lla  pod ty t. 
„E d w a rd  Ś m ig ły  - R yd z  i je g o  bo
j e " .  A u to r  i w ydaw ca  c zy n ili za
b ieg i, aby  w ła d ze  w o jsk o w e  za le 
c iły  kupno t e j  b roszu ry  p rzez  b i- 
b ljo tek i w o jsk o w e  o ra z  zw ró c ily  
na n ią  u w a gę  o f ic e r ó w  i p od n fice  
rów , R ów n ocześn ie  p o d ję to  s ta ia - 
n ia  u w ła d z  szkoln ych , aby b ro 
szu ra  o gen . R yd zu  - śm ig łym  zo
sta ła  za lecon a  d la  b ib ijo tek  szkol 
nych  i m łod z ie ży .

Zapozn an ie  się 7. treśc ią  broszu 
r y  sp raw iło , że w ład ze  w o jskow e 
zakaza ły  b ib ljo tckom  w o jsko?.ym  
je j  kupna. R ów n ocześn ie  o fic e ro 
w ie . p o d o fic e ro w ie  i u rzędn icy  
w o jsk o w i zostaL  p rzestrzeżen i 
p rzed  nabyw an iem  broszury. 
S tw ierd zon o , że  b roszu ra  dr. 
S ch a lla  o gen . Rydzu  - Śm igłym  
za w ie ra  s ze reg  e lem entarnych  
b łęd ów  h is to ryczn ych , że je j  kon
s tru k c ja  p isarska  je s t  bardzo sm 
ba i że w obec  tego  n ie nada je  się 
ona dc rozpow szech n ien ia  w  w o j

sku.

P r z e g l ą d  p r a s y

dlowych lub w takich, w  których 
stwierdzone były uchybienia lub is i  
nadużycia w  księgowaniu podatku, 
podatek ma być pobierany w  stosun 
ku do cen cennikowych. Cc do pod
stawy wym iaru podatku, jako cene 
Wynajmu pokoju należy rozumieć 
należność za wynajem  lokalu wras z 
meblami, pościelą, oświetleniem i  0- 
pałem.

Opłatę ra korzystanie z telefonu 
oraz łazienki można doliczać do pod
stawy w*ymiaru podatku ty lko w ów 
czas, gdy urządzenia te są przynależ
nością wynajętego lokalu, a opłata 
za korzystanie z tych uizadztń jest 
wkalkulowana w  cenę wynajmu lo 
kalu. Do wym iaru podstawy podatku 
nie należy doliczać opłaty za kąpiel 
w  łazience ogólnej i opłaty za korzy' 
stanie z telefonu głównego, ja k  rów
nież opłaty za 1 o zmowy telefoniczne 
międzymiastow*e. Również nie jale- 
ży  doliczać do podstawy podatku o- 
pfat za usługę. ,

Jeżeli chodzi o uzdrowiska o cha
rakterze użyteczności publicznej, to 
utrzymuje się w  mocy dawne zarzą
dzenie o niepobieraniu podatku hote
lowego. W  wyjątkowych zaś wy pad- 
kach gdy zachodzi konieczność bud 
żetowa utrzymania dochodu podatku 
hotelowego, stawka tego podatku na 
terenie uzdrowisk o charakterze uży
teczności publicznej nie powinna prze 
kraczać 6 procent.

Z ej wyprawy
n a  S p i t z b e r g e n

Od p o lsk ie j w y p ra w y  p o la rn e j 
r;a S p itzb e rgen  P. A  T . o trzy m a 
ła z T ro m so e  depeszę, donoszącą, 
że  ek spedyc ja , zd ą ża ją c  od p rzy  
lądka p o łu d n iow ego , d o ta r ła  szczę 
ś liw ie  do E is fjo rd u , p rzeb yw szy  
P rzes trzeń  400 kim . P ro w a d z iła  
ona p rzez  pusty n ie  lodow e. P o  
a ió z n ic y  nasi n apo tyka li na 0- 
g rom n e tru d n ośc i te ren ow e, gd y ż  
d ro ga  oD fito w a ła  w  szcze lin y  lo • 
dow e, ro z le w is k a , bagn a  i b łota . 
T o w a rzy s zy ła  im  poza tem  n iepo
goda  i m gła . C zęść teren u  b y ła  
b tz lo d o w a  W  E is fo rd z ie ,  który le 
ży m n ie j w ię c e j na p o ło w ie  d rog i 
do celu podi ó iy ,  ek sp ed yc ja  na
sza o d św ie ży ła  sw e zapasy, p o 
czem  ru szy  w  da lszą  d rogę  na 
północ. Jest to p ie rw s za  w ia d o 
mość te le g ra fic zn a , o trzym an a  od 
naszej w yp ra w y  cd  dn ia  8 ub. m., 
k iedy  t °  p od różn icy  p o lscy  w y lą 

d ow a li nad  za toką  H ornsu n d .
Jak  w iadom o, ek sp ed yc ja  na 

sza sk łada  s ię - z  trze ch  o só b ; dr. 
K on sta n tego  Jodko -  N a rk iew i-  
cza, inż. S te fa n a  B e rn a d z ild ew 1- 
cza i St. S ied le ck ie g o .

7ta m z ią im s ie

Kto łzy
N a  skutek in te rw e n c ji p rze 

w odn iczącego  L ig i  O brony P raw  
C złow iek a  i O b yw a te la , p ro f. Szy 
m ańsk icgo , loka l W o ln o m y ś lic ie li 
P o lsk ich  p rzy  uh K ró le w s k ie j 
N r . 1C zosta ł od p ieczę tow an y . 
Z a p iec zę to w a n ie  w spom n ian ego  
loka lu  n astąp iło  bezpośredn io  no 
r ew iz ji,  k tó ra  da la  b oga ty  ma- 

terja ł....
N ie  n a stąp iła  w ięc  lik w id a c ja  

b ezbożn ików  po lsk ich  —  ale, b j ć 
m oże. p rzych od z i r e h a b i l i t a c j i  

A k c ja  kom u n istyczna w  d z ia 
ła ln ości w o ln o m y ś lic ie li b y ia  za

p ew ne p rzypadkow a , a b ibu ła 
w y w rc ‘ ow a  okazać s ie m oże po

rek la
pań-

powróci?
dok ladnem  zbadan iu  oiuu ią  
m ow ą np. kolek tu ry lo te r ji

stwow*ej.
Tak , jak  z p P a ry le w ic zo w ą . 

N ie  b yło  łapów*ek, a d robne po
życzk i g rzeczn ośc iow e  Z m ałe j 
chm u ry —  duży deszcz.

B ezbożn icy  zo s ta li sk rzyw d ze 
n i. P osądzan o  ich o kom unizm , 
n a zyw an o  n ie o fic ja ln ą  am basadą 
S o w ie tów . N ic  p odobn ego ! D o
brze. że choć loka l odp ieczę tow a - 
no N ie c h  s ię zD iera ją , n iech  p ro  
p agu ją  m yśl w o ln ą . W rót i w iec  
bezbożn ikom  g lo r ia , a le  „k to  im-. 

Izy pow róci... ?“ .
f » l .  s.)

Towarowe 
p o c i ą g i  p o p u l a r n e
W  pełnym sezonie, k.edy posiada

ny zapas taboru użyty jest na do- 
datko ;e pociągi dla ogołu podróż
nych i  nie wystarczy go na urucho
mienie licznych pociągów popular 
nych, o które występują organiza-jc 
i grupy turystów Ministerstwu K o
munikacji upoważniło Dyrekcje O- 
krogowe Kolei Państwowych do uru
chomienia odpowiednio do przewozu 
osob pi wygotowanego i zabezpieczo 
nego taboru krytego towarowego, z 
tem jednak, iż tego rodzaju przewo
zy odbywać się m ogą tylno na wy • 
raźne żadanie organizatorów  przewo
zu 1 tylko na krótkie przejazdy.

W  nadchodzące święto Wniebo- 
ws-ąplenia N. M Panny, które ma 
być uroczyście święcone w Częstocho
wie i które zbiega się z -wielką im 
prezą zjazdu górskiego w Sanoku —  
będą m ogły być użyte na wyraźne 
życzenie komitetów zjazdowych spe ■ 
cjalnie na ten cel przygotowane po 
ciągi towarowe.

G f e r a d y

u n ji  chem iC Łr.& i
Dula 17-go otwarta zostanie w Lu

cernie 12-ta konierencja mięcizyiiar. 
uuji chemicznej. W  obradacl un ji 
weźmie udział członek jej p. mi-nist 
W. R 1 O. P- prof. W. Sw ęźosławaki. 
tow arzyszyć mu będzie dr. Rogoziń
ski _ Krakowa.

Tegoroczne obrady obejmowai bę 
dą m. in. zagadnienia lerminologji w 
tnemji organicznej, nieorganicznej i 
fizjologicznej, symbolów fizyczno - 
chem.-znych z tablicami stałych fi
zyczno - chemicznych, ujednostajnie
nia terminoiogji naukowej etc.

Ż Y D O W S K I  S Z A N T A Ż
„W a rs za w sk i D z ien n ik  N a ro d o 

w y "  om aw ia  o tw a rc ie  św ia to w e 
go  kon gresu  żyd o w sk ie go  w  Ge
n ew ie , k tó ry  je s t  p róbą  u tw o rze 
n ia  o gó ln o  - żyd ow sk ie j r ep re zen 
ta c ji,  m a ją c e j b yć  n a rzęd z iem  w a l 
k i o  in te re s y  żyd os tw a  św  atow e- 
go.

D la  P o lsk i, ja k o  je d n e go  z n a j
w ięk szych  skup isk  żydow sk ich , 
c ieka w e  jest, ja k  ż y d z i o c en ia ją  
sw ą s y tu a c ję  na św ie c ie  i ja k ą  
z a m ie rza ją  p ro w a d z ić  politykę. 
Ju ż in a u gu ra cy jn e  w y p o w ied z i 
c zo ło w ych  d z ia ła c zo w i n ew  - yo r- 
sk iego  ra b in a  dr W isa  o ra z  N . 
G o ldm ana w sk a zu ją  w y ra źn ie , 
jak im  ten d en c jom  h o łd u je  kon
gres .

obu tych programowych prze
mówień wynika, że żydostwo, tak jak 
i dotychczas, wiązać będzie cala swo
ją karjerę z antynaiodowemi ruchami 
w Europie. „F iont ludowy” , jako naj 
doskonalszy wyraz tych ruchów, bę
dzie nadal benjamink em żydów, po
pieranym przez nich z&pomocą -wszel
kich rozporządzalnych przez nich środ 
ków. „F ront" ten będzie w swoim roz
woju szybko ewoluował ku komuniz
mowi, przygotowując rewolucję w 
tych wszystkich krajach, na których 
żydom zależy.

Organizując „polityczną obronę za
grożonego bytu żydostwa” kongres 
1 siłuje uczynic z antysemityzmu naj
ważniejsze zagadnienie dla całego 
św iaL . Antysemityzm, zdaniem rabi
na \Vise‘go „zagraża podwalinom 
współczesnej kultury” i jest „w ezw a
niem rod  adresem zalej cywilizacji i 
chrześcijaństwa” . Dlatego też „na sze
rokiej opinji całego świata ciąży mo
ralny ibow.ązek popierania walki z 
antysemityzmem."

Są to znane, oklepane frazesy, któ. 
renu żyaostwo szantażuje słabsze u- 
nysly, paraliżując woię wami z niem. 
Antysemhyzm stal się istotnie jednem 
z najważniejszych zagadnień dla całe
go świata. A le jego znaczenie jest za 
sadniczo inne od tego, jakie nadają mu 
żydzi.

ńwiat cywilizow any musi zrzucić z 
siebie jarzm o żydowskie. Musi uksztal 
tować swoje stosunki w mysi włas: 
nych interesów i  własnych dążeń i 
dlatego musi się stać antysemickim.”

N u  „ p js t ę p " ,  „d o b ro  lu d zk ośc i", 
„ob ron ę  c y w i l iz a c j i "  chyba iuż 
nikt dziś  nabrać s ię  żydom  r ie  
da. W o lim y  b j ć  (w e d łu g  te rm in o 
lo g i i  ż y d ó w ) b a rba rzyń cam i, n iż 
za  cenę to le ro w a n ia  p ośród  s ieb ie  
narodu  sze rzącego  ro zk ła d  ucho
d zić  n aw et za p io n ie ró w  p ostę 
pu.

O C Z K O  W  „C Z E R W O N E J  S IE C I "

N ie  p ow iod ło  s ię  w  P o lsce  u- 
Iw o rzen ie  p e ln tg o  „ fr o n tu  lu do
w e g o " ,  za ł am ało s ię  w ie le  prób  
skom u n izow an ia  P o ls k i d rogą  
a k c ji b ezp ośred n ie j —  K om in te rn  
jednam za rzu ca ją c  —  „c ze rw o n ą  
s ie ć "  na E u ropę n ie  p rzeo c zy ł, 
an i n ie  w y rzek ł się sw ych  p lan ów  
w stosunku do nas.

„ IK C "  zw ra ca  u w a gę  na p róby  
K om in te rn u  ataku  na P o lsk ę  d ro 
gą  ok rężną, p rzez  e m ig ra c ję , zw ła  
szcza  w e  F ra n c ji.  A k c ja  ju z  je s t  
w  toku.

„Silna Polska przeszkadza Moskwie 
i jest zaporą w  iej planach ogólno
europejskich —  i Komintern dołoży 
wszelkicn sil, by w Polsce działo się 
jak najgorzej, b; odporność jej prysła 
1 b: czerwony pierścień zacieśmał się 
w Euiopie jak najbardziej,

Objawy przenikania tendencyj w y 
wrotowych do Polski pod płaszczy
kiem rożnych niewinnie wyglądają
cych poczynań, komentowaliśmy nie
jednokrotnie i to od szeregu miesięcy. 
Obecnie do tego bilansu dochodź, 
punkt nowy —  atak czerwonych sil 
na m szą emigrację -we Francji."

Jaki je s t  ce l te g o  a taku ?

„Chodzi o stworzenie pól rmljono- 
vvego rezerwoaru bolszewików pol
skich we Francji, u zalewanie tym za
trutym elementem Polski.”

C a łość  d z ia ła n ia  p row adzon a  
je s t  p lan ow o ; zm ie rza  ku ok re 

ś lon ym  ce iom :

„Jak dotąd, istniała i istnieje nadal 
Pada Pcrozum ewawcza, 'ącząci w  so
bie przedsitawfcieli stu k lkudzieslęciu 
stowarzyszeń polskich w*e Francj., roz 
wijająca sie wciąż i doskonale wypeł
niają! ą swoje zadanie w  bliskim kon

takcie z  konsulatami i z różnemi in- 
stytucjami w  kraju i zagranicą.

Dziś rożni prowodyrzy komunistycz
ni rozesłali już do poszczególnych o- 
bywatel' polskich i do niektórych związ 
ków  zawiadomienie, że wkrótce zw o
łane ma być zebranie celem utworze
nia „Rady Ludowej Emigracji Po l
skiej" —  „nie narzuconej” przez w ła
dze konsularne i mającej jakoby re
prezentować całą (?P .) emigrację, w y 
dawać własny dziennik etc. Szczegól
niejsza uwaga ma być zwrócona na 
wychowywanie mtodzieży poiskiej — 
oczywiście w aucnu komunistycznym 
—  i to w  tym stylu, wobec którego o- 
stawiony „P łom yk” byłby nikle kopcą
cym kagankiem.

Jak ta „Rada Ludowa” mfl w yglą
dać —  świadczą nazwy tych stowa
rzyszeń, które ją ntają podtrzymać —  
a mianownie L.ga Obrony n raw Czło
wieka, Stowarzyszenie W olrom yśF- 
cieli, Czerwona Pomoc, Liga Obrony 
W ięźniów Politycznych w  Polsce. Ko
misja Cenralua Kobiet Postępowych, 
T . U. R., Federacja Sportowych Klu
bów Robotniczych etc. —  a zwłaszcza 
Komite* t  idowy pomn.ka Dąornwskie- 
go i W róblewski' g<, bojowników pa
ryskiej Komuny i870 roku...”

B rak  ty lk o  je s zc ze  akcesu : „ L i 
g i  do w a lk i z a n tysem ityzm em " i 
„F ro n tu  a n ty fa s zy s to w sk ‘ e g o "  1 
„K lu b u  W o ln e j M iło ś c i" .

M im o p ew n ych  h u m o rys tycz 
nych  cech  ca łe j te j  ak c ji, ze 
w zg lęd u  na k ie ro w a n ie  m ą  p rzez  
kom unę nie m ożna j e j  b a g a te liz o 
w ać.

Z B Ę D N E  K O T U R N Y

„ K u r je r  P o ra n n y "  sp ec ja lizu je  
się, od p ew n ego  czasu, w  ko tu rn o
w ych  w ys tą p ien ia ch  i p a te ty c z 
nych  d ek la rac ja ch . O sta tn io  na
p rzyk ład  op o w ia d a ją c  s ię  za  neu
tra ln o ś c ią  w  s p ia w ie  H is zp a n ji 
p isze :

„pod maską ideologji działają glę- 
I iej ukryte, '  interesy mocarstwowe, 
które debrze znamy 7. minionych dz e- 
jów  Europy. Dążenie Niemiec ku mo
rzu (śródziemnemu jest tak słare, jak 
starodawne sw ię 'e imperjum rzymskie 
m.roau niemieckiego. Parcie Italji ku 
poinocnym wybrzeżom Afryki jest tak 
odwieczne, jak sny Scypjonów, wal
czących w wojnach 7 Kartaginą, w 
wojnach, które również wzięły począ
tek z bujów o Hiszpanję.

W  ten  skrzyżowaniu starych imper- 
jalbm ów jest wszakze jedna rzecz no
r/a i wieika: wielki naród hiszpański, 
który, obudziwszy się z yiehówej 
drzemki, porwał się do walki o nowe 
formy bytu. być może o nową jedność 
swego na-od swego jestestwa. Los woj 
ny, ,v której bracia waicza przeciwko 
braciom, jest wciąż jeszcze zagadką, 
nie pozwalającą w yw różyć, na którą 
stronę przechy" się zwycięstwo. Jedno 
wszakże n e ulega wątpliwości: skłó
ceni i skrwawien. bracia, prędzej aibo 
wcześniej, odnajdą spowrotem zagu
bioną prawdę; odnajdą, ze są braćmi, 
dziećmi jednej ziemi ojczystej, i tem 
głębiej znienawidzą obcych, im w ięk
szy tychże byl meproszony z złowro
gi udziat w  ich domowym bratobój
czym zatargu.

Wtenczas ci, którzy dziś zdobyli się 
na zasadę neutralności 1 zasadzie tej 
dotrzymają wiary, mieć będą wszelkie

dzoną H.szpanję być uznanym: za jejj 
jeaynych i prawdziwych przyjaciół.^

O c zy w iś c ie  P o lsk a  n ic  m a w  te j 
ch w ili żad n ego  bezpośredn iego  

in teresu  pop rzeć, jed n ą  lub d iJ *  
gą , ze  s tron  w a lc zą cy ch  w  H .sz
pan j i. A le  poco n a jp ros ts ze  rze 
czy  ub ierać w e w zn io s łe  i trocn ?  
kom iczn e fr a z e s y ?  W  p o lity ce  co
ra z  m n ie j zn aczą  m dłe a gó rn e  de
k la ra c je  i sen tym en ty , a co raz  
w ię c e j —  rea ln e  in te resy  naro
dów .

A  n iech  s ię  „K u r je r  P o ra n n y*  
n ie  oD aw ia. A n i  k a rab in ów  m a
szyn ow ych , an i a rm a t zen ita l- 
n ych , an i sam o lo tów  i p ilo tów , 
an i n a w et z ło ta  n ie  p rześ lem y  an i 
do M ad ry tu , an i gen era łom  M ola  
i F ran co ...

O  P L A N O W Y  W Y S IŁ F K

„W ie c z ó r  W a rs z a w s k i"  druku* 
j e  d a ls zy  c ią g  u w a g  b. m in is tra  
skarbu  G. Czechow icza,, na tem at 
gosp od a rk i p la n o w e j. Autor,, 
zw ra ca  u w agę, że  ob roń cam i d z i
s ie js z eg o  system u gosp od a rk i w  o- 
bozie  p ro rządu w yn i, są p rzed ew 
szystk iem  „p u łk o w n ic y "  i s fe r y  
gospodarcze, g łó w n ie  w ie lk i p rz e 
m ysł „ L e w ja ta n " ,  P ie rw s i  w ie rzą  
ś lepe k la syc zn e j ekonom ji, d ru 
d zy  ch c ie lib y  d e f la e j i  w  zak res ie  
c ię ża rów , p rzy  jed n oczesn e j ak ty
w iz a c j i  życa  gosp od a rczego  p rzez 
rząd . Oba te  ro zw ią za n ia  n ie  są 
d la P o lsk i korzystn e .

„Polska jest zbyt opóźniona w 
swym rozwoju ekonomicznym i pc!i- 
tyka „zaciskania pasa” i równr.nia 
wdół doprowadziła ją do zbyt wiel
kiego wyczerpania, żeby kontynuowa
nie dotychczasowej metody kuracyjnej 
oez wyraźnego n.eoez^-eczeństwa dla 
przyszłych jej losow było możliwe. 
Polityka deflscyjna już c h o c i a ż D y  dla
tego stała się me*-p na, że, powodując 
kurczenie się dochodu społecznego, a 
ipso też dochodi w  państwowych i bud 
żetu, uniemożliwia ona wykonanie 
tych zadań, jakie wynikają r gwałtow
nych zbrojeń naszych sąsiadów.

Z chv, ilą, kiedy z  najbardziej auto
rytatywnej stron;' usłyszeliśmy apel 
dc wielkiego wysiłku dla zabezpiecze
nia granic naszego państwa, politykę 
deflacyjną, politykę bierności —  nale
ży uważać za ostatecznie przekreślo
ną.”

W a h a ją c  s ię  m ięd zy  l ib e ra l iz 
m em , a gospodarką  p la n o w ą  re z y 
gn u jem y  z  w ie lu  m oż liw o śc i O- 
baw a eksperym en tu  p ow od u je  
trw a n ie  p rzy  dok tryn ie , k tó ra  co
ra z  m n ie j od p ow iad a  du chow i 
n ow ych  czasów .

.Obrona systemu liberalnego, opar
tego na inicjatywie prywatnej, jest w  
Polsce zadaniem barek iej niewózięcz- 
nern, niż gdzieindziej, jeszcze i dlate
go, że nasz krajowy kapitał jest w y 
jątkowo lękliwy i pasywny.

Jeżeli w  inn\ch państwach, oddaw- 
n 1 pod względem ekonomicznym rrzo 
dujących, lepsze importy doszły do 
przeświadczenia, że prywatna inicja
tywa nie może sprostać ciężkim zada
niom dohy obecnej, to tembardziej u 
ras w  Polsce zatriumfować musi idea

widoki, aby przez pojednaną i odro- planowego zbiorowego wysiłku.”

Remizie w
» v  z w i ą z k i  z  a i e r ą  P a r y t e & i c z o w e j

K R A K Ó W  11.8. (t e l .  w ł . )  W  
c ią gu  soboty  i w  p on ied z ia łek  
w ład ze  ś ledcze  p rz ep ro w a d z iły  re 
w iz je  i badan ia  u k ilku  w yb itn ych  
osob is tości św ia ta  k rakow sk iego . 
S zczegó ły  r e w iz y j,  a nawTet n a zw i
ska osób, k tóre  im  p od leg ły , są 
n a raz ie  trzym an e  w  śc is łe j d y 

sk rec ji, ze w zg lęd u  na to czące  s:% 
ś led z tw o . M ó w ią  jednak , że  r e w i
z je  te  p os iad a ją  w ie lk ie  zn aczen ie  
d la  p rzeb iegu  a fe r y  W a n d y  P a ry -  
lew ic zo w a j i że m ożna je  tra k to 
w ać, ja k o  zw ro t zasad n iczy  w  do
chodzen iach .

PiOies fałszywych zakonników
w  ' d i s ł y m s i o K U

B IA Ł Y S T O K ,  11. 8. O dbył się 
w  tych dn iach  p roces  sądow y  
p rzec iw k o  k ilku  a fe rzys to m , k tó 
r z y  u tw o rzy li n ie le g a ln e  zg ro m a 
d zen ie  zakonne pod n azw ą  „B ra 
cia M is io n a rze  K re s o w i 3 reg u 
ły  św . F ran c iszka  p ro w in c ji am e 

ry kańsk i e j " .

S ied z ib a  te g o  „z g ro m a d zen ia '' 
b y ła  w  T a rn op o lu  a „za k o n n ic y " 
g ra so w a li po c a łe j P o ls c e  i w y 
łu d za li p ien iąd ze , p ro w a d zą c  ży 
cie  n iem ora ln e , Z d o ła li on i z g ro 
m adzić  p ow a żn ą  snm ę p iem ę- 

sąd w y d a ł w y ro k  skazu jący ,d z y ;



nr. 4 AbC — NOWiNT CODZIENNE N r 230

S IE R P IE Ń

12
ŚRODA

*i • 11 n v r ,
. 1

4- 13 1 : 9 -  1

K M  t  Z V L

■ 1
11 52 15-11

«*rv* | ) Tbyło

14 54 ' - i ł

D ziś  św. K lap y  

Ju tro  św. H  p o lita

A r 't y k u ł ‘S 4  IC .
postrach Świata przestępczego

l ju- 
: O-

lutro

T E A T R  N A R O D O W Y : Dziś 
tro „W ie lka  m iłość" Molnara 
at-t.wą.

I EA TR  POLSKI: Dziś i
„Dziewczęta i oni“  Bus - Feketego, 
z Piaskowską, Żabczyńską, Żeliską, 
Węgrzynem, Kondraiem Woskowskim 
B/odirewiczem i Łuszczewskim.

T E A T R  N O W Y : Nieczynny.
T E M P  M a Ł Y :  Nieczynny.
T E A T R  L E T N I:  Dziś i jutro „Po- 

Jwój isa> buchaJterja”  w reżyserji War 
neckiego z Dymszą, Orwiaem, Bro- 
cawiczówrą i Groasowną w roiacn 
głównych.

T E A T R  K YM E R A LN Y : Nieczynny.
TE  i l  R MALICKIEJ: —  Dziś

„Profesja pani Warren" z Malicką, 
C'eo.:kowską. Bay Rydzewskim i inn.

Wkrótce premjera komedji rumuń
skiej p. t  „Zamieszaj”

W IE L K A  O P E R E T K A  (Karow a 
1S): D zi- „T rzy  walce“  O  Straussa.

DZIEDZINIEC hOSCl-OŁA SW  
K R Z Y Ż A  —  „Syn marnotrawny”  opo
wieść biblijna w  5 aktach. Dziś i 
w  niedzielę ostatnie 2 przedstawienia.

C Y R U L IK  W A R S Z A W S K I: Do
niedziel-, włącznie rewja „Frontem ao 
radości”  (7.30 i 9.45).

L ID O  Szopena 3. Codz. rewja.

W  tych dniach p. m ’nister sjjianie- 
d!i.vośti stwierdź':, że sądy, zwłasz
cza grodzice, zbyt pochopnie umiesz
czały przestępców w zakładach dla 
niepoprawnych, nlezawsze zdają: so
bie sprawę z wagi tego zagadnienia, 
a n ernz wręcz bięunie stosując prze 
pis art. S4 K. K. wobec osób rTeka- 
ralnych up zednio, a skazanycli w 
danej sprawie za błahe przestępstwo, 
podczas gdy niejednokrotnie przestęp
cy nawet kTkadzesiąt razy karani po
wracali bez przeszkód na wolność.

Kwestja stosowan a art. 84 K h w 
krótkim, bo zaledwie dwuletnim okre
sie, od chwili powstania pierwszego 
zakładu dla niepoprawnych, wywołała 
już szereg dyskusji tak w  sądowni
ctwie, jak i paiestrze. Artyicut 84 u- 
mieszczony w rozdziale o środkach 
zabezpieczaj icych, u\\ zględniającycii 
w pierwszym rzędzie niebezp.crz^ń- 
stwo grożące ze strony sprawcy spo
łeczeństwa, głosi, że Sąd zarządza u- 
mieszczenie w  zakładzie dla niepo
prawnych po odbyciu kary, przestęp
cy, u którego stwierdzono trzykrotny 
pswrót do przestępstwa (recydywa!, 
tudzież przestępcy zawodowego lub z 
na wyk nie ni a, jeżeli pozostawano ich 
na wolności grozi niebezpieczeństwem 
porządkowi prawnemu. Zamknięcie w  
zakładzie trwa w  miarę potrzeby, w 
każdym razie najmniej 5 lat; po upły
wie każdego pięcioletniego okresu sąd 
rozstrzyga, czy pozostawienie prze-

Og»erejflc«B Taatr J KORGl EWICZ-WAYDOWEJ
= . - (Karowa 18 tel. 692-99; 

Od premjery teatr co wieczór przepełniony, Publiczność owacyjnie oklaskuje

operetce 9 9  I*BIE4»9NE HUIŁCE“
Oakara Strausa wykonawców i wielki balet C3r R 8 ' O Z l A §  K  A  
I  K f  R  49 Ł  B4 1  fc‘ 1 C  t  Szczepański — Nobisówna — 
Szpingier — Redo i t d. Primabalerina B. K arczm arew łcz , N ow ick a , 
K an iew sk a , M lcnaisita i t. d. Ca,- W-rszawa nucić będzie przepiękne me- 

lodje Bilaty od 5 0  gr. do 5-ciu zł, cały azień w kasie 
teatru od 11 rano i w biurze „Orbis”  (jerozolim ska).

Z  n a a s ta
O MIEJSCA DLA CHORYCH 

NA  DUR
Eptdemja di ru brzusznnego, za 

*rteczonj do Warszawy, jak corocz
nie, z okolic podmiejskich nie w yga
sa.

Nowootwarte oddziały specjalne 
dla chorych na dur brzuszny w  szpi 
talu Sw. Stanisława będą już wkrót
ce całkowicie zapełnione i zajdzie 
prawdopodobnie potrzeba otwarcia 
nowych oddziałów szpitalnych.

N A  OLIMP JADĘ
12 b m. wyruszy z W arszawy do 

BerSiua ua Olimpjadę wycieczka u- 
rzędnikuw warszawskiego urzędu 
wojew ódzkiego Ogółem w  wyciecz
ce weźm ie udział przeszło 30 osób, 
które odbędą całą wycieczkę wozem 
„Autobusów  pow iatowych” . Auto
bus ren przywiezie uczestników w y 
cieczki z powrotem do Warszawy.

KOLEJKA NAD NAROCZEM
L iga  Popierania Turystyki prze

inaczyła 20-000 zł- na budowę kolej
ki wąskotorowej na przestrzeń: 4 
km. od stacji Kobylnik do najwięk
szego jez.c-a polskiego, jakiem jest 
Narocz. Budowę wykona min. komu
nikacji przy pomocy Funduszu Pra
cy

R O Z  r  A R H M O N A  w a r s z a w  a
W  okresie ostatnich 2 tygodni 

tn-ca lipca pasażerowie tramwajów i 
autobusów miejskich pozostawili 353 
lrczmaitycn przedmiotów, z których 
m. in. 98 rękawiczek, 41 parasolek, 
18 portmonetek z pieniędzmi, 13 chu
stek.

Pozatem pozostawili roztargnieni 
warszawiacy pledy, siodło lo  w iecz
nych piór, kolczyk, 4 pary spodni,
I I  teczek i t. d.

CHOROBY ZAK AŹN E
W  ostatnim tygodniu zameldowa

no w  Warszawie 142 wypadki w aż
niejszych cnorób ostrozakażnych, z 
z których m in. 43 duru brzusznego, 
29 ptomcy, 23 krztuśca, 24 róży i t p 
Zmarło na choroby ostrozakazne 7 
osób.

CENY W 4 RZY W
\X e wtorek, na hurtowem targow i

sku warzywnem odnotowano nastę
pujące ceny warzyw'. ci buła 8 —  10 
zt., fasola strączkowa zielona 35 —  
50 zł., żóita 25 —  35 zł., groch strącz 
kowy 40 —  50 zt., meloni 75 —  85 
zł., korniszony 65   80 zt., pomido
ry I gat. 10 — 13 zt., I I  gat 5 —  7
zt., szczaw 5   7 zt., szpinak 15 —
20 zł., ziemniaki 3 zł. 50 jr .  —  4 zł„ 
wszystko za 100 k g „ bakłażany lO— 
15 z!., buraki w  pęczkach 2 —  3 z)., 
cebula I gat. 10 —  12 zł.. II gat- 5 - -  
7 zt., kabaczki 5 —  7 z!., kalafiory I 
gat. 20 —  25 zł„ II gat. 9 — 13 zł-,
III gat. 4 —  6 zł., kaiarepa 5 —  7 
z i,  kapusta oiaia 3 zł. 50 g.-. —  5 zi., 
czerwona włoska 7 —  10 zł., Koperek 
6 —  8 zt., kukurydza 5 —  7 zt., maje 
ranek 5 —  7 zł., marchew 5 —  7 zł., 
ogórki świeże 1 zl. 50 gr. —  2 zł., 
II gat. 75 gr. —  ł zł., pietruszka 8— 
10 zł., pory 10 —  15 zł., rzjdk iew  1 
zł 50 gr., sałata 3 zł. 50 gr. —  5 zł., 
selery 15 —  20 zł., wszystko za 100 
pęczków, wzgiędnie za 100 sztuk.

stępcy w  zakładzie na dalszy okres 
pifc'cletni jest konieczne.

Pojęc e zav. odowości i nałogu rie 
zostało w  K. K. określone W  uzasad
nieniu Komisji Kodyfikacyjnej do art 
84 pow.'ed„:ano ni. in., że przestępcą 
zawodowym  jest jednostka, która z 
dokonywania przestępstw zrobiła so- 
b.e stale żródio zarobkowania. Prze
stępcą zaś z nawyknienia (nałogo
w ym ) jest taki osobnik, który popeł
nia przestępstwa, jako rzecz zw yczaj
na. od popełniali a przestępstw wstrzy 
mać się n;e może. Ponieważ K K. 
traktuje tego rodzaju przestępców/ jako 
r/epoprawnych, przeto środek zabezpie 
czający stosowany do nich ma cha
rakter przedewszystkiem izolacyjny i 
trwa długo, bo naimnlej 5 lat

N ow y kodeks karny wszedł w ży 
cie w 1932 r., lecz -przepis art. 84 
stanowiący tak ważną broń z prze
stępstwem zawodowym  pozostawał 
martwą literą ao roku 1934, w  któ 
rym otworzono pierwszy zakład dla 
nepoprawnych w  Koronowie. Na za- 
saazic danych Ministerstwa Sprawie 
dliwości, do dnia 24, X  1935 r. orze
czono prawomocnie zakład dla niepo
prawny ch w  392 wypadkach. Wśród 
niepoprawnych 90 proc. stanowili mę_ 
czyżni, a 10 proc. kobiety. Najwięk
sza ilość przestępców rekrutowała się 
spośród osób, które rwały od 26— 30 
lat. Jeśli chodzi o charakter prze
stępstw, to za kradzieże zamknięto aż 
350 osób, a pozatem poważniejsze po
zycje przestępców w  Koronowie to 
paserzy (10 ) i skazani za rozbój 
(14 ) Inne przestępstwa, albo wogóle 
nie są reprezentowane albo występu
ją zupełnie sporadycznie.

Ciekawie przedstawia s>  zestawie
nie, które wskazuje, jak różne w  za
leżności od miejsca położenia sądów, 
jest stosowanie zakładu dla niepo 
prawnych przez sędziów. Naprzykład 
w  Warszawie, liczącej 1,200.000 tysię
cy mieszkańców, która rzeczywiście 
roi się od najrozmaitszego rodzaju za
wodowych rzezimieszków, zastosowa
no art. 84 K. K. zaledwie 16 razy, gdy 
w  Poznaniu liczącym 257.000 miesz
kańców —  42 razy, a w Łodzi 30. Sę

dziowie w Katowicach i Częstochowie 
wogóle tego środka nie stosowali. 
Naogól jednak można zauważyć pew 
ne negatywne ustosunkowanie się sę 
dz:ó\v do zamykania zawodowych 
przestępców w  zakładach dia niepo
prawnych.

W organie zrzeszenia sędziów i pro
kuratorów tłumaczy to dziwne zjaw i
sko docent Św.da nie przesadnym hu
manitaryzmem sędziów, który byłby 
zupełnie n'e na miejscu, ale względa
mi zupełnie innej natury. Ustawodaw
ca, który włoży! na sędziego tak wiel
ką odpowiedzialność, jak możność 
zamknięcia człowieka za błahe, lecz 
wielokrotnie popełniane przestępstw o 
w  zakładzie zamkniętym na lat 5 i 
dłużej, n e dał sędziemu odpowiednich 
środków, przeaewszystkiem przed są
dami grodzkicmi, które umożliwiłyby 
mu zorientowanie się, w  jakim rzeczy
wiście stopniu przestępca jest niebez
pieczny dła życia społecznego.

W yciąg z kartoteki karalności, któ
rym posługuje się sędzia grodzki przy 
w j rokowaniu, jest zbyt schematyczny1 
i dlatego niektórzy sędziowie grodzcy 
zupełnie słusznie nic stosowali art. 84 
wogóle (przykładem może być W ar
szawa), a inm stosowali go zbyt po
chopnie, o czem mówił minister spra
wiedliwość i zdarzały się często na j 
prowincji takie wypad1-, ''że do Koro
nowa odsyłano w.esniaczkę, jako ,.rc- 
cydywistkę” za trzy lub czterokrotną, 
kradzież kury u sąsiadki, bo w  kartc- 
tece zaznaczono, że była ona karana 
za kradzież.

Dla zaradzenia temu dziwnemu sta
nowi rzeczy wysuwane są projekty, 
które przedewszystkiem sprawy, gdzie 
grozi zastosowanie art, 84 K. K., jako 
niezwykle poważne, chcą przekazać do 
rozpatrywania wyiączn e Sądom Okrę 
gowym. Celem zaś rzeczywistego zor 
jentowania wyrokującego sędziego, o 
niebezpieczeństwie zagrażającem spo
łeczeństwa ze strony sprawcy, pro
jektuje się przesyłań e na rozprawę 
akt poprzednich spraw oskarżonego. 
Pozatem ma być wprowadzona w  ta
kich sprawacłi przymusowa obrona 
przez adwokaia.

Środa, dn. 1 z. sieipnia

6.30 „K iedy  ranne .”  G.33 Gimna
styka. 6.50 Muzyka ( p ł.) 7.20 Dzien. 
por. 7.30 Progr. na dzisiaj. 7.40 Mu
zyka (p ł.)

11 57 Sygnał czasu i Hejnał z K ra
kowa. 12 03 Skrzynka loln. — mi. 
W  Tarkowski. 12,13 Dzien. połudn. 
12,23 Muzyka lekka z Basenu w  Cie 
chocinku v przez Toruń)

15.30 W iad. gosp, 15.45 „Zakłada
my Koło Mandolinistów .  Bum cyk 
cyi:“  napisał W . Budzyński, z mu- 
zyKą Epiara, Lipczyńskiego i  nnych 
Wesoła audycja dla dzieci (ze  Lwo 
w a ). 16.15 Koncert solistów: W yk.: 
Zdz. Roerner (skrzypce) i E. Mossa
kowski (śp iew ). P rzy  fortep. prof. 
L. Urstein. 17.00 Koncert z Ogrodu 
Zoolog, w  wyk. Ork. Sym f pod dyr. 
W. Buchwalda (z  Poznania). 17.50 
„A n egdoty  z życia Franc. Smolki" 
—  w jg l  dr. W ł F Jar (z e  Lw ow a). 
13 90 Pogad. społeczna. 18.05 Konc. 
reki. 18 50 Pogad. aktualna. 19.00 
„Am erykański week-er.d”  —  obra
zek muzyczny w  ukł. St. Roya a w 
wyk. solistów, reyellersów', ork. i 2 
fortep. ,'z Poznania) 20.00 „Słynne
ym fon jc”  I I  audycja ( p l ) W . A . 

M ozart: sym tonja Es-dur N r. 39. w 
wyk. Królewskiej Ork. Filharm. pod 
dyr. Feliksa \Veingartnera. 2J.30 
„W ędrów ka mikrofonu po prow incji1 
20.46 Dzien. wiecz. 20.55 Pogad. ak
tualna. 21.30 V  fid yc ja  z cyklu „L I
T W O R Y  F R Y D E R Y K A  C H O PIN  a ”  
Wykonawca: J. "ereżjńsk i, Ballada 
As-dur op. 47, Nokturn f-m oll op. 
55, Dwie etiudy: a j c-inoli z op. 10 
1>) f-m oll op. 25, W alc As-dur op. 
69, Polonez As-dur np 40. 21.30
„P rz y  księżycu”  —  piosenki i mclo- 
dje nastrojowe, wyk. St. W itas (p io 
senki), M. Hohe.rman (g ita ra  i sak
sofon ), T. Zygadlo (skrzypce). 
” 2.00 Transm. i wiad. z X I O lim pia

dy w Berlinie. 22.30 Wiad. sport. 
22.35 W iązanka przebojów (pl.) 
23.00 Muz>ka taneczna z dancingu 
Cafe-Club w  W arszawie.

C zw artek , dn 13 s ie rp n ia

C.30 „Kiedy ranne...”  6.33 Gimtta* 
styka. 6.50 Muzyka (p l.) 7.20 Dzien. 
per. 7.30 Program na dzisiaj. 7.40 
Muzyka ( p l )

11.57 Sygnał czasu i nejnal z Kra
kowa. 12,03 Kącik dla młodzieży wiej 
skiej —  inż. Z. Kobyliński. 12.13 
Dzien. połudn. 12.23 Konc poiudn. w  
wyk zespoiu J. Stena.

i5,30 Wiad gosp 15.45 „Przyroda 
w  s erpmu” —  pogad. dla dzieci —  
wygi. prof. St. Sumiński. 16.00 Konc, 
popularny w  wyk. ork. Filh. Warsz 
pod dyr. J. Gzimińskiego z Ciechocin
ka (przez Toruń). 16,40 „Duch w o j
ny” —  odczyt wygł. ppułk. dypl. Ro- 
la-Arciszewski. 17.00 Recital fort. H. 
Ottawowej 17.30 J. S. Bach: Sonata 
g-moll na skrzypce solowa W ykonaw
ca: Józef Szigeti (p f ) .  17.50 „Kores
pondencja z letniska” —  wygł. Sz. P i
gw a (z  Poznania). 18.00 „Jak spędzić 
ow iętc1'? 1S.10 Życie kult. stolicy. 
18.15 Konc. reki. 18.50 Pogad. akmal 
na. 19.00 Powszechny Teatr W yobraź 
ni. prcmj‘era słuchowiska oryginalnego 
p. t „Podróż w  inny świat” —  napi
sało Aleksandra Meualisówna (z  Ł o 
dzi). 19.30 W ioskę  melodie —  w  wyk. 
Malej Grk. P. R. 1 W . Conti (ś j iew ). 
20 30 Skrzynka techn. —  red. W . Fren
kiel. 20.45 Dz en. wiecz. 20.55 Pogad. 
aktualna, 21.00 Nasze pieśni”  od
śpiewa M. Zudar (baryton ). Przy fort. 
Wł. Walentynowicz. 21.25 „Niedziela 
za drągiem — aud. muz. Zb. Lipczyń 
skiego "i J. Lesaiego. W yk.: Zespół ak
torski Ork. mandolinistów i  chor (T.e 
Lw ow a). 2200 Transm. i wiad z XI 
Olimpiady w  Berlinie. 22.30 W 'ad. 
sport. 22.35 Muzyka tan. (p l ).

W y p a d k i  i  & % a d z łe ź e
Orgje rowerowe. Na rogu ul. Belwe- Pogotow ia przyv ezionc 9-’e ,’ ego 

derskiej i Podchorążych nieznany ro- Berka Fuchsa, ucznia (Franciszkań
s k a  4 ), którego kopnął koń, jiowcdu 

jąc ranę tłuczoną lewej stopy.
Uderzona huśtawka 19-!*>tnia Hele

na Mittelmanówna, biuralistka (G li
niana 2) została uderzona huśtawką 
w ogrodzie przy ul. Dobrej. Ranną w 
głowę M. prze t ie/iono na stację Po
gotowia.

Pgłoszeńiaĝ n" j
"■EAm B O B 9 B B W

werzysia przejechał 66-letmego Fran 
ciszka Bidera, robotnika (Dworska 7) 
który d >znał potłuczenia prawej ręki. 
Na ul. S.emej spad! z roweru kolpor
ter, 20-letni Zygmunt Sobociński (pl 
Kazimierza W ielkiego 7), doznając 
nadw\ręźeo;a lev. ego stawu skokowe
go. Obaj posźwankowam opatrzeni 
w  ambulatórjum Pogotow  a.

Strajk brukarzy W czoraj rano wy 
nik strajk na robotach publicznych 
130-tu robotników —  brukarzy, zaję
tych przy przebudowie jezdni na ul. 
Radzę mtńskiei v, Targówku. Strajk 
wyn'ki na tie ekonomicznym. Z po
śród strajkujących 40-tu brukarzy po
rzuciło pracę z powcoa przyjęć a no
wych robotników. Przebóg strajku 
spokojny.

Psia jtiaga. W  ciągu doby ubiegłej, 
w  rożnych pnnkiaoii miasta, psy bez
pańska. lub puszczone bez smyczy 1 
kaganca. pokąsały 4 osooy. Są to: 
Abram UolJsztajn, uczeń ęGęs.a 31a). 
Abram Feld. handlujący (M łu  48), 
Moczek Młurnental, przy ojcu tWolska 
144) i Hzłena Wszędobylska, naticzy- 
celka (Zamehofa 3łi). W szys .y  zgło
sili się na opatrunek ua .stację Pugnpi- 
w i a.

Kopnięci przez koni;:. W e y/si Fa
lenty kon kopnął 5-lctnitg : Sylwestra 
Zinmick ego, syna robotnika. Dz.evko, 
ze złamana prawą nogą przcwiez/uiio 
na stację Pogotow  a. —  Również do

ntuestecztue
ś!i:( 1 E 8 L E  1 0 0  Z t .

sypialnia, stołowy, gabinet skrom 
aietszy 50. Nowy-Swint 31), róg P i* 
raclrego.

ł n s r l i

Ś. p. ks. Karol .Makowski, dr. pra 
wa i:an„ i. 52, w Krakowie; ś. p. 
Stanisław Yi hkowski, dyr. P  / P. 
Z . I. 42, w  Orłowie; ś p. Tadeusz 
W iktorżak, zawiadowca drogowy, w 
VI nszawie; ś. p. Aarjaiiiia z Makoęs 
ski- h Kr/tUiinskj, w W arszawic; ś. 
)i. Leon (iiirouski, I. 39, w Warsza
wie; ś. pl Zofia z Nepostynóu Otro, 
I. 05. w Piastowie; ś. p Aniela Dzie
wulska, emerytka N IK T , 1. 63; w  
W arszaw

SródiMrćw stediiskierc zsrazkcw
tiułu brzusznego

Jedną z lic zn ie  od w ied zan ych  
w  os ta tn ich  la ta ch  p o d w a rs za w 
skich m ie js co w o śc i w yp oczyn k o 
w o - le tn isk ow ych  je s t  Śródbo- 
rów , p rz y łą c zo n y  do O tw ocka  
p rzed  paru  laty .^  M im o, iż  Śród- 
b o rów  rep e ru je  budżet O tw ocka , 
gd yż  ze  ś c ią ga n e j n ieu sp raw ied li-  
w ien ie  w yso k ie j (w yyższtj naw et 
n iż w u zd row isk ach  tak ich  ja k  
T ru s k a w ie c ) taksy k lim a tyc zn e j, 
w p ływ y  w yn oszą  k ilk a d z ie s ią t t y 
s ię cy  zł- ro czn ie , w ła d ze  m ie jsk ie  
w  O tw ocku  n ie  p oczu w a ją  s ię  n a
w et do u trzym yw a n ia  S ródboro- 
w a  ive  w zg lę d n e j c zys tośc i. N i e 
ma naprz. an i je d n e g o  dozorcy , 
k tó ry  b y łb y  o b o w ią za n y  uprzątać, 
u lice  i lask i p rz j d rożn e  od śm ie

ci.

W o b ec  tego , w  w ie lu  m ie j
scach tw o rzą  s ię ca le  s te rty  śm ie
ci. P o d  w p ływ em  p rom ien i s łon e
czn ych  śm iec ie  u le g a ją  ro zk ład o 
w i, s tan ow iąc  id ea lne  pod łoże  d la  
rozwroju  za ra zk ó w  ch o ro b o tw ó r
czych  rozn oszon ych  n astępn ie  do 
dom ostw  p rzez  ca łe  r o je  m uch W  
ok res ie  p an u jące j ep id em ji duru 
b rzu szn ego  i in n ych  chorób  p rze 
w odu  pokarm ow ego , te g o  rod za ju  
zan iedban ie  je s t  w rę c z  k a ry g o 
dne. L ic zn i m ieszkańcy Ś ródboro- 
w a i oko lic  m a ją  p ra w o  w y m a 
gać  w iększe j trosk i o zd row o tn ość  
pu b liczną .

W  podobnej' z re sz tą  sy tu a c ji 
pod w zg lęd em  san ita rn ym  je s t  
w ic ie  le tn isk  w  rc g jo n ie  w a r 
szaw sk im .

Przewożenie chorych zakaźnych
w  p o c i ą g a c h  p o d m i e j s k i c h

O sta tn io , zau w ażon o , że  zn a 
czn y  p rocen t osób, zap ad a ją cych  
w  ok o lica ch  p od w a rsza w sk ich  na 
dur b rzu szn y , spow odu  braku  od 
p o w ied n ie j op iek i s zp ita ln e j na 
m iejscu , zm u szon y  je s t  w y je ż 
d żać  n a tych m iast do s zp ita li w a r 
szaw sk ich , w zg lę d n ie  w ra c a ć  do 
sw o ich  m ieszkań  w  celu  poddan ia  
s ię  leczen iu  dom ow em u.

O rob y  te  n ie  są jłrzew ożon e  ka

retkam i, le c z  u da ją  s ię  poc iągam i 
podm ie jsk iem u  Z te g o  pow odu 
zn aczn a  część  ch o rych  w ym yk a  
s ię spod e w id e n c ji s łu żby  zdro- 
wria  i  n ie  je s t  ob ję ta  o f ic ja ln ą  
s ta ty s tyk ą  chorób  zakaźnych . P o 
n iew a ż  p rz e ja zd  k o le ja m i p rzez  
ch o rych  zakaźn ych  je s t  zakaza
ny, ze w zg lęd u  na zd row o tn ość  
pub liczną , ch o rzy  ci, w  ra z ie  u ja 
w n ien ia , w in n i być surowTo kara 

ni.

Jakość pieczywa w Warszawie
p o g a r d a

S zerok ie  s fe r y  sp ożyw ców  za 
n iepoko jon e  są s zc ze gó ln ie  o s ta t
n io s ta le  p o g a rs za ją cą  s ię ja k o ś 
c ią  w yp iek a n ego  w  W a rs za w ie  
p ieczyw a . C h leb  w  W a rs za w ie  
pod w zg lęd em  ja k o śc i b y ł zaw sze  
g o rszy , n ie ty lk o  od ch leba  w y p ie 
kanego w  innych  d z ie ln icach , ja k  
naprz. w  b. zaborze  austrjack i.m  
lub na Pom orzu , a le n aw et g o r 
szy od w yp iek a n ego  w  n a jb l'ż -  
szych  oko licach  s to licy , ja k  naprz. 
P ia seczn ie , O tw ocku  etc.

C h leb  w a rszaw sk i je s t  przeważ, 
m e 11 ievi 3 rob ion y  j n iew yp ieezo - 
ny i w sku tek  tego  m ety l! o nie 
je s t  sm aczny, a le  często  n iem o
ż liw y  do spożyc ia - P o n iew a ż  j,

ch leb  s tan ow i poastdw ę  o d ży w ia 
n ia  n a js ze rs zy ch  w a rs tw  lu dno
ści, d la  k tó rych  n ie jed n o k ro tn ie  
s tan ow i je d yn ą  pożyw kę, czas ju ż  
n a jw yższy , aby  p o ło żyć  k res  tem u 
fa ta ln em u  s tan ow i rzeczy . Jedną 
z p rzyc zyn  je s t  b rak  s z la ch e tn e j 
k on ku ren c ji o ja k o ś ć  w y tw a rza 
nego produktu , b rak  w sp ó łza w o 
d n ic tw a  p rz y  zd ob yw an iu  od 
b iorców  . A b y  k on ku ren c ję  tę  po
budzić, n a le ży  dążyć  do z r e a liz o 
w an ia  p ro jek tu  w y w ie s za n ia  w  
w ys taw ach  sk lepów , sp rzed a ją 
cych  p ieczy  v\ o, lab li& zek  p od a ją 
cych  n azw ę p ieka rn i, z k tó re j p ie 

czyw o  pochodzi.

J i l T l A
M L A N T IC :  „Tysiąc taktów m i-. M ETRO: 

iOści”  i „Dżentelmen kocha inaczej” . ! wja.
A C k O N : „M aliba”  i „M y  pierwsza i M E W A: ..Tygrys z Pacyfiku”  i 

brygada*'. I bra wróżka” .
A D R IA ; „N oce  Egipskie**. I i f lN E K W A :  „Szaleńcy”  (z  życia
A M O R : „Jasnowidz”  oraz „A n n a - ' iegj. Polskich). „M alibo” .

„Zbrudnia i kara** i re- 

Do-

polis” .
AS : Dziesięciu 7. Pawiaka”
APO LLO : Kochaj mnit dzi i ”

„Sztuka życia”
A N T IN E A :  „Niedokończona Sym 

fon ia” i „Rapsedja Bałtyku” .
B A Ł T Y K : „Komediant”
BiS: „Dobra wróżka ’ i „Pow rót 

Frankensteina-
COLOSSEUM (m a łe ): „Dwie Jo 

asie”
C A P IT O L : „Mały Marynarz” .
C A S IN O : „K aprya markizy Tora- 

pauur” .
CORSO: „W  Wiedeńskiej kawia

rence”  i rewja.
C Z A R Y : „Czu-Czin Czau” .

> F L iT t ił „Cztowiek, który wiedział”  
i „Pieśń górala” .
, E U R O P A  „S zy fr  77”

F A M A : „D ziew czę z Budapesztu”  
i „D w ie Joasie” .

FU.H.aFćMONJ A : „Kaprys pięknej 
pani” .

FLO RiCA: „Seąouta” i „Adolf
Dyms/a”

FO RU M : „Cale tniasto o tem mó 
w i”  i „Należę do Ciebie *.

H ELIO S : „Posażna jedynaczka"
i „Czarny K ot” .

H O LLY W O O D : „H rabina M arica”
K O M E T A : „ ż -n a  dwóch mężów” .
M AJEST'C: „Burzliwa młodość” .
M A S K A  „Q uo Vadis”  1 Buster 

Keaion.
MIEJSKIE: „Jaśnie pan szofer” .
M ARS:..Za cnwilę szczęścia” i „spe!-1 

nionc sny”

M U C H A : „Czar wiedeńskiego wal 
et”  i „S. O. S. I. F. j nie odpowiada”

N O W A  TO M B O LA : „ 41/2 Munzkic 
tcrówj‘ . i  „Bosambo” .

O K O  PR ASK IE : „Czarownica”  i
dodatki.

PA N : „N ow e przygody Tarzana”
K IN O  PAR . Ś-GO AN D R ZE JA  

„N ie  miała baba kłopotu”  i dodatki.
P O P U L A R N Y : „Annapotis** i re

wja.
P E T IT  TRI \NO N: „Zapomniany

cziowiek”  i „Karjcra” .
P R A G A : „Z a  chwilę szczęścia” i

rewja.
R A J . „N ie  miał:, baba kłopotu" i

„Niedzielne brcwcije” .
REI ■: s „Chłopcy z Placu Broni” i 

„Płomienie T f y H r ’.
R lA L łO :  „Ręce na stole” .
R O X Y : „Św iat się śmieje1' 1 „Hajda 

ny życia w  Hiszpanji” .
K O M A : „Ucieczka” .
8:-JNKb: „cenorita w  masce”  i „So 

bowtor króiew ski” . . ■
S O K ó L : „T a  albo żadna”  i „Bud

dy z Marokka” .
SORRENTO: „Ulica szaleństw’' i 

„M ah  mateczka” .
S TY LO W Y : „Serca ze stali” .
Ś W IA T ; „Szkarłatny kwiat” .
S W lA T O W iD : „Zapomr lane twarze*
T O N ; „C ow boy miljonerem”  i 

„D ziew czę z obłoku” .
UC1LCHA? „W esoiy  DonjuanN
UN-jAs „M iłość tarzana”  i „Flip 

i Fiap” . j£ |  1
V aR IE TE : „Senne,a ’ 1 „Paraaa re 

zerwistów” .

iisi-iff 1 1  mnacia nipa
Nou a solanka o w lelkiem stężeniu. Kaolelc i zawijania borow oowe. Elek
tro i hydroterapia. Inhalatorium. Aparaty do długotrwałych przepłumwan 
kiszkowycn i pochwowych Picie wód. Słynny Zakład leczniczego stosowaniu 

słońca, powietrza j  ruchu. Plaże. Kaskadówki. Sporty.

Autobus wpadł na ciężarówkę
4  o s o b y  / ć m i e

W c zo ra j o godz. 14-ej p rzy  
zb iegu  ul. C h ełm sk ie j i B e lw ed e r- 
sk ie j n a stąp iło  s ta rc ie  2Tch sam o
ch o d ó w : au tobusu  P o lsk ich  L in j i  
S am och odow ych  N r  25342, p ro 
w ad zon ego  p rzez  k ie ro tccę  K a z i
m ierza  J óźw iak a  (T o w a ro w a  50 ) 
i sam ochodu c ię ża ro w eg o  N r . 
22804 n a leżącego  do W ła d y s ła w a  
Bety, p ro w a d zo n ego  p rzez  M ich a 
ła  M ich a lsk iego  (C h łod n a  53 ). 
Au tobus, w  k tórym  w ra z  z obs łu 
gą  zn a jd o w a ły  się. 34 osoby, p o
w raca ł z P ia seczn a  p rzez  W ila -  
r ó w  do W a rs za w y . Sam ochód c ię 
ża row y , n a ła dow an y  żw irom , j e 
chał w przeciwrnym  k ierunku .

P r z y  zb iegu  u lic  ob yd w a  sam o
chody w p a d ły  na chodnik, a  na 
s tępn ie  u d e rzy ły  w  m urowrany par 
kan fa b ry k i m ydeł toa le tow ych , 
p erfum  j kosm etyków  sp. ake. 
„ F o n ia r in a ”  (B e łw ea e rsk a  2 ).  
U d e rzen ie  b yło  tak  s iln e , że p rzód  
autobusu u legr n iem al d oszczę t
nemu zd ru zgo tan iu . P a rk a n  zo 
sta ł p rzeb ity  na wry lo t, a s to ją ca  
zaś na te ren ie  fa b ry k i szopa d re 
w n ian a  —  uszkodzona.

O fia ra m i k a ta s tro fy  pad ły  4 o- 
soby : 19 -letn ia  Ł a ja  M ańkutów - 
na (G rzyb o w sk a  20 ) ,  p rzy  ro d z i

cach (ra n a  tlu czu iia  d o ln e j lew e j 
p o w ie k i) ,  28 -letn i H e rs z  W o lg e -  
ruch  (D z ie ln a  5 ) to reb k a rz , ( r a 
na tłu czon a  nosa.), 40 -letn i M a je r  
K u b ryn iec  (L u b eck ie g o  3 ) k on 
duk tor P , L . S. (zw ic h n ię c ie  p ra 
w ego  staw u  b a rk o w ego ) i  24-let- 
n ia R e g in a  P a rys zew sk a  (B o n i
fra te rs k a  31 ) ekspn djen tka  (ra n a  
tłu czon a  c z o ła ).  W szy s tk ie  o f .a r y  
k a ta s tro fy  o p a trzy ło  P o g o to w ie , 
poczem  K ob ryń ca  i F a ryszew sk ą  
p rzew io z ło  do In s ty tu tu  C h iru rg ji 
U ra zo w e j.

Sam ochód c ię ża ro w y  częśc iow o  
uszkodzony z przodu .

N a  m ie js ce  k a ta s tro fy  p rzyb y li 
p o lic ja  X X  kom is., o ra z  k om is ja  
w yd z ia łu  ruchu d ro go w ego  K o m i
sa r ja tu  R ządu . P o  c o fn ię c iu  au to
busu, parkan  m u row an y  p rz ew ró 
c ił s ię  na te ren  fa b ry k i.

Z b i o r y  n a  W o ł y n i u

T ego ro c zn e  2b io ry  na W o łyn iu  
są lepsze w  p orów n an iu  ze  zb io rą  
mi z roku  u b ieg łego . P szen ica  
je s t  bardzo  dobra  na połudn iu  
V\ o łyn ia , s łabsza na północy.
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W ia d o m o ś c i  z  O l i m p j a d y
Kucharski przegryź cpierś do Woodruffa

KssE ko lcrze  wśrdEf zw ycięzców
C z o r t e k  I  S o b k p w l a k  z w y c i ę ż a j ą  —  K o s z y k a r z e  w  f i n a l e

BERLIN - 10. 8 - (te ł.  w ł ) D ziś  
m am y do zan otow an ia  sze reg  
m iłych  i s zereg , n ieste ty , n ie  
m iłych  n iespodzianek . D o m iłych  
trzeb a  za lic zy ć  p ie rw sze  zw y c ię 
s tw o  naszych  koszyk arzy  nad 
dru żyn ą  Ł o tw y , d a le j z a k w a lif i
k ow a n ie  się n aszego  szpadzisty , 
K an to ra , do p ó łfin a łu , zw y c ię 
s tw o naszych  bokserów , Sobko- 
w iaka  i C zortka, o ra z  w ys tęp y  
naszych  lek k o a tle tó w  w  D reźn ie . 
N ie zw y k le  p rzyk ro  zaskoczy ła  nas 
d e cy z ja  s ęd z iów  po b iegu  k o la r
skim  na 100 Km P o lak ów  sklasy
f ik o w a n o  dop iero  na 16-em m ie j
scu, D ru ga  n iespodzian ka  to to, 
że  w e  w to rek  polska di użyna p ił
karska  spotka się  n ie  z P eru , a le  
z d ru żyn ą au str jack ą  

Om ów m y ob sze rn ie j każdą z 
tych  n iespodzian ek

P o  dw óch  p rzeg ra n ych  m e
czach  naszych  koszykarzy dziś 
n a reszc ie  od n ieś liśm y  zw y c ię 
stw o, P o la c y  w y s tą p ili w  sk ła
dn ię: G rz tch o w iak , Stok, R óżyck i 
Łó;’ i K asp rzak . G ra jąc  p rzez  ca
ły  m ecz w  tym  sam ym  sk ładzie  
pokon a liśm y, po za c ię te j i w y 
rów n a n e j w a lc e  rep re zen ta c ję  
Ł o tw y . P o la c y  g ra l i  tym  razem  
n ie zw yk le  am b itn ie , o f ia rn ie  i 

"dobrze pod  w zg lęd em  tech n icz
nym  i tak tyczn ym . Ł o tys ze  ustę
pow a li naszym  g raczom  w  p recy 
z j i  podań i pod kon iec, zd en erw o
w an i w is zą cą  nad n im i porażką, 
s trze la ł bardzo n iece ln ie . P o 
dobn ie p rzed s ta w ia  się i dyspo
z y c ja  s trza io w a  Po lak ów . N ie  
 ̂w yk o rzys ta li on i 8 rzu tó w  k a r
nych, co jest te g o  n a jlep szym  do
w odem . Cała jedn ak  dru żyn a g ra 
ła  d z is ia j dobrze, a w y ró żn ia li się 
s p e c ja ln ie :  G rzech ow iak  i K a s 
p rzak  D z ięk i tem u zw yc ię s tw u  

za k w a lifik o w a liś m y  s ię do fin a łu , 
g a z ie  w e  w to rek  spotkam y oię z 
B ra zy lją . J e że li zw yc ię żym y , g ra  
m y d a le j z P e ru  i w  ra z ie  p on ow 
n ego  zw yc ię s tw a  —  w a lcz/ć  bę-

Macteź wieści
e f t T O R t e k i c i i

E Z a P K I j u b i l e u s z
k ierow nik  naszych szernrerzy, a 

jednocześnie zawodnik w  szabli, dr. 
Papee obchodź, w  tyn roku 27-lecie 
czynnej pracy zawodniczej. Barwy 
polskie reprezentował on na ig rzy 
skach olimpijskich już czterokrotnie 
Jest to swego rodzaju rekord.

D W U M E T R O W I G R A C ZE  
Faworyci turnieju koszykówki, 

Amerykanie, posiadają bodaj n a j
wspanialszą na świecie technikę U 
niebywałych wręcz pod względem f i 
zycznym  graczy, średnia ich wzrostu 
me schodzi poniżej... 2 metrów, każ
dy zaś z nich w aży prawie 90 kilo. 
Trudno z takim i wygrać. 
K O R E S P O N D E N C Y J N Y  T R E N IN G  

Rekordzista w dziesięcioboju, Am e
rykanin Morris trenuje lekkoatletykę 
pod kierunkiem trenera Hamiltona, 
który m ieszka od nisg< w  odległości 
1000 mil. W skazówel gwyę > u .ziela 
Ham ilton na piśmie: Morris trenuje 
sam z „przepisam i" Ham iltona w  ro- 
ce M orris obiecuje ustanowić rekord 
św iata z wynikiem  ponad 8.00J pkt.

N A  W YSO K O Ś C I 400 CM. 
Znawcy skoku o tyczce, a ruecjal- 

nie Am erykanie, tw ierdzą objak i rw; 
nie. ze Japończycy m ogli o; uzyskać 
jeszcze lepsze wyniki, gdyby^ posia
dali dłuższe tyczki. Rzeczyw iście tycz 
ki Japończyków były o pół metra 
krótsze od amerykunsKich. Trs.iei 
ameryicańskich tyczkarzy tw ierdzi, że 
rekord świata te j konkurencji za
trzym a Sn} wkrótce na wysokości 400 
om... N ow y rekord ustanowiony bę
dzie przez Japończyków.

D R U Ż Y N A  PA N O M  W  
W  chińskiej drużynie koszykówki 

gra cała rodzina W angów : iVanff
Sliih - Hsuan, W ang Y y  - Tsenjr i 
W ang Hung - Pin. Prócz tej trojk i 
g ra  ieszcze lA a”  i W ong, a więc cała 
d---użvna panów W .

D A W ID  1 G O LJA T  
M istrz we florecie, Gaudin spotkał 

się z Niemcem Uhlmanem. Gaudin 
jest olprzym iego wzrostu, zaś Nie- 
nćee niezmiernie mały. Dawid i Gol- 
jat Jednak wbrew trauycj zwyciężył 
ęym i azem G' Ijat,

N IE  T Y L K O  W  D Y S K U  
Dziannik berliński „12 U h rlla tt"  

przeprowadza n ieoficjalny plebiscyt 
na najniekniejszą olimpijkę „M iss 
Olimpiada". W edług tego dziennika 
b irdzo duże szanse na zdobycie tego 
tytułu posiada nasza jasnowłosa dy 
»kobi Ikr Jadzia Wajsówna.

Szkoda, że za tą konkurencję nic 
dostaje się złotego medalu. Jadzia 
by gc miała.

d z iem y z K an a dą  o tr z e c ie  m ’e j- 
sce. P ie rw s z y  m ecz p r z t g r  iny  i.h- 
m in u je  nas z da lszych  rozg ryw ek . 
M ie jm y  n a d z ie ję , że koszykarze 
po p ierw  szycn  n iepow odzen iach  
zd o ła ją  te ra z  w yw a lc zy ć  za szczy t
ne m ie jsce .

Z akoń czon y  zo sta ł ć w ie rć f in a ł 
in d yw id u a ln ego  tu rn ie ju  szpady. 
Jed yn y  nasz zaw odn ik , K an to r, 
dzięK i 7 zw yc ięs tw om  (p r z e g ra ł 
ty lko  d w ie  w a lk :) z a k w a lifik o w a ł 
s ię  do pół f in a łu . Jest to  duzy 
sukces po lsk iego  szerm ierza

D ziś  tak że  ro zp oczę to  w a lk i 
boksersk ie. VJ p ie rw szem  sp o tk a 
n ia  nasz zaw od n ik  Sobkow iak  
zw y c ię ży ł w  d ru g ie j ru n dzie  
p rzez k. o. A u s tra li jc z y k a  C oope
ra. S obkow iak  zn a jd u je  s ię  w  
św ie tn e j fo rm ie  i w y w a r ł bardzo  
korzystn e  w ra żen ie  na pu b liczn o
ści, k ió ra  n a grod z iła  go  po zw y 
c ię s tw ie  g rom k iem i ok laskam i. 
P ie rw s za  runda by ła  n aogó ł w y 
rów n ana, w  d ru g ie j P o iaK  zn a 
la z ł lukę w  g a rd z ie  p rzec iw n ik a  i 
s iln ym  ciosem  z w a lił  go na r in g . 
B y ł to  jed yn y  nokaut w  tym  dniu 
na tu rn ie ju  o lim p ijsk im . W  w a 
dze k ogu c ie j C zortek  pokonał 
F ran cu za  B onneta  na punkty.
Polak  zad em on strow a ł dobrą tech 
nikę i tak tykę  i m ia ł p rzez
w szys tk ie  tr z y  ru n dy  p rzew a gę  
nad p rzec iw n ik iem . T r z e c i nasz
bokser w ys tęp u ją cy  d z is ia j, P i 
sarsk i, w yk azu ją c  słabą fo rm ę, 
p rz eg ra ł na punkty do A u s t r a l i j 
czyka Cooka. P o la k  je d y n ie  w  
p ie rw s ze j ru n dzie  b y ł rów n ym  
p rzec iw n ik iem  d la  Cooka. W  na
stępnych  dw óch  zn aczn ie  mu ju z  
ustępow a ł

N a s i lek k o a tle c i: W a la s ie w 7
czów na, W a jsó w n a , K w aśn iew sk a  
i K u ch arsk i, s ta r to w a li d z is ia j w  
m ięd zyn a ro d o w ych  zaw od ach  w  
D reźn ie  razem  z A m eryk an am i, 
Japoń czykam i i K a n a dy jc zyka m i. 
N a j le p ie j  sp isa ł s ię  K u ch arsk i, 
k tó ry  na 800 m. uzyskał św ie tn y  
czas 1 :52,6 sek „ a za tem  o 0,3 
sek. lep szy  od  cza3u u zyskanego  
w  f in a le  800 m. na o lim p ja d z ie . 
P ie rw s ze  m ie js c e  uzyskał m is trz  
o lim p ja d y  A m eryk a n in  W o o d r u f f  
w  czas ie  1 :52,5 sek. O p ie rś  p rzy 
b ie g ł K u ch arsk i, k tó ry  ze s tartu  
w ysu n ą ł s ię na czoło , jed n a k  po 
30 m m ija  go  W o o d ru ff.  P o la k  
b ie gn ie  za A m eryk an in em  o m etr 
w ty le  i na 600 m. w ych od z i na 
p ie rw sze  m ie js ce  D op ie ro  na k il
k a d z ie s ią t m etrów  p rzed  m etą 
A m ery k a n in o w i u da je  s io p on ow 
n ie  m in ąć K u ch arsk iego .

W  oszczep ie  K w aśn iew sk a  rzu 
tem  40,18 m. z a ję ła  d ru g ie  m ie j
sce za N iem k ą  K r u e g t r  —  41,67 
m- W a jsó w n a  u s tą r iła  jeu yn ie  
N iem ce  M au erm eyer , k tó ra  rzu 
c iła  47,91 m. W a jsó w n a  m iała  na j 
lepszy  r zu t d łu gośc i 42,65 m. W a 
la s iew ie zó w n a  p on ios ła  zn ów  po
rażkę  w b iegu  na 100 m .' do Ste- 
phens, k tóra  u zyskała  czas 11,5 
sełt. Czas P o lk i —  11,8 sek.

A  te ra z  n iem n e rzeczy . O godz. 
S-ej rano n a stąp ił s ta rt k o la rzy  
do b iegu  na 100 km- W szyscy  
c z te re j F o la c y :  O leck i, S ta rzyń 
ski, Z ie liń sk i i K ap łak , zn akom i
cie  je c h a li i p iz e z  ca ły  cza6 szli 
w  c zo ło w e j g ru p ie . N a  m etę w p a 
dło jed n ocześn ie  37 k o la rzy . W  te j 
lic zb ie  w id z ie liś m y  z ca łą  p ew n o
ścią ca łą  naszą czw órkę . N ie s te 
ty, s ęd z iow ie  o rzek li in a cze j. Roz
ró żn ili on i na taśm ie 4-ch zaw od 
n ików , k tórym  p rzyzn an o  zw y c ię 
stw o. N as tęp n e  m ie jsca , aż do 15 
w łączn ie , ro zd z ie lon o  po w y ś w ie 
tlen iu  film u . W ś ró d  tak  s k la s y f i
kow anych  k o la iz y , n ies te ty , n ie 
ma żadn ego  z P o lak ów . lG -te 
m ie jsce  p rzyzn an o  22 ko larzom , a 
w  te j lic zb ie  Z ie liń sk iem u  i S ta 
rzyńsk iem u . G dzie  s ię p od zie li 
O leck i i K a p ia k  — p ozo s ta je  ch w i 
Iow o d la  nas ta jem n icą . N asza  
c sw ś i ka je ch a ła  p rzez  ca ły  czas 
razem  i razem  w p ad ła  na m etę. 
Jak zostan ie  os ta teczn ie  ro zs trzy 
gn ię ta  ta  sp raw a  —  dow iem y  się 
dop iero  w e w torek , p on iew aż k ie
ro w n ic tw o  d ru żyn y  p o lsk ie j po- 
p ro s i o rg a n iza to ró w  o pon ow n e

p rz e jr z e n ie  film u , celem  sp ra w 
dzen ia  w yn ik ów . P o la c y  n ie  w n o
szą p ro testu  ze  w zg lę d ó w  k u r
tu a zy jn ych . S tanow czo  za bardzo 
ch o ru jem y  na ku rtu azję . C zy na 
n ie j dobrze w y jd z ie m y  —  to się 
okaże. N am  się zda je , że jedn ak  
m im o w szys tko  p rzy  tak iem  sta
w ian iu  sp raw y  —  p rzeg ra m y . 
W o gó le  ca ła  o rg a n iza c ja  b iegu  
K o larsk iego  prz i p row ad zon a  by ła  
w -yjątkow o n ieporządn ie . T o  s ię  
zd a rzy ło  po raz p ie rw s zy  na te g o 
roczn e j o lń n y ja d z ic  O rga n iza c ja  
ta  w yw o łu je  w ś ró d  p rzed s ta w i
c ie li p rasy za g ra n ic zn e j i p o lsk ie j 
s ze reg  bardzo p rzyk rych  uw ag.

D ru ga  sp raw a , k tó ra  w yw o ła ła  
ju ż  n iem al p ow szech n e • obu rze
nie, to u n iew ażn ien ie  w yn iku  m e
czu p iłk a rsk iego  P eru  —  A u s tr ja  
i za rzą d zen ie  p o w tó rzen ia  spot
kan ia . Z a rząd zen ie  to je s t  w y n i
kiem  zło żen ia  p ro testu  A u s tr j i  z 
tego  powudu, że ja k ob y  p rzed  
końcem  m eczu k ib ice  P e ru  w ta r 
gn ę li na boisko i p o tu rb ow a li 
ś rod kow ego  napastn ika  d ru żyn y  
au s tr ja ck ie j. P o w tó rze n ie  m eczu 
m iało s ię  oubyć bez pu b liczn ośc i. 
P eru w ia riczycy , jak o  fa k ty czn i 
zw yc ię zcy , na b o :sko s ię  n ie  sta
w i l i  i k om is ja  sędz iow ska  p rzy 
zna ła  w „ lk o w e r  A u s tr ji ,  k tó ra  
tem sam em  w ch od zi do p ó łfin a łu  
i spotka s ię  w e  w to rek  z d ru żyn ą 
polską.

P o la c y  są ja k n a jlep s ze j m yś li 
i po dw óch  zw yc ię sk ich  m eczach , 
z W ęg ra m i i A n g lją ,  w ie r zą  w  
tr ze c ie  zw yc ię s tw o  nad A u s tr ią . 
W  ra z ie  pom yś ln ego  w yn iku  d la 
nas, sp o tk a lib yśm y  s ię  w  f in a le  
z d ru żyn ą  W łoch , k tó ra  pokonała 
dziś  N o r w e g ję  w  stosunku 2 :1 .

A n o , zobac zym y.
A c .

Z a k c j t a m t e  z a w o d ó w  ż e g S & r s k i c n

kolarzy m e c z e t
■¥ f t i l o n j i

so tale
Włosi pokonali piłkarzy Norwegii

BLRLIN  10. 8. Zainteresowane
igrzyskami ołnipijskiemi nie słabnie 
Dz ś np. na półinaiewym meczu piłka/ 
skim Norwegja —  Włochy zebrało się 
zgórą 100 tysięcy w iązów . Inne bo
iska były poaobnie jolężone. O znale 
zieniti wolnego rmejsca me ma abso
lutnie mowy.

DYSKWALIFIKACJA POLAKÓW
V* drugim nr^edbiegu sztafety pły

wackiej na 4x200 mtr. stylom lowol- 
dv.ru Polacy startowali w  składzie: 
Bocheński, Szrajbman, Barysz i Kar
liczek. Polacy uzyskali czas 9:52,2 sek. 
t zas ten potwoPby n im  zająć 
piąte miejsce za Ameryką, Węgrami. 
Anglja i Danją, a!e za przedwczesny 
srart Karliczka sztafeta została zdy
skwalifikowana.

Am rykańe tizysnali czas 9:10,4 
sek, 2; W ęgry  9:20,8. 3 ) Anglia
9:30,8, 4 ) Dańja 9:38,1, 5 ; Austrja 
10:18,4, 6) Luxemburg.

Inne przedbiegi sztafety 4x200 m. 
drlv następujące wyniki: ł. przedbieg: 
O Francja w  czas;e 9:21,7, 2 ) Kanada 
9:40 3 ) Brazylja 9:42,5, 4 ) Fil oiny 
9:45,8, 5 ) Bermudy 10:50,5 6 ) G/ecia 
10:51. 01 przedbieg: 1) |apon,a
8:56,1 tnowy lekord olimpijski), ? ) 
Niemcy 9:2i 4 3 ) Szwecja 9:35,3, 4) 
(ugoshw ja 9:40,3, :i) Egipt 10:05,3.

Da finału zakwalifikowały s'ę: Fran
cja. Kanada, Ameryka, W ęgry, Japon
ja, Niemcy, Anglja i Szwecja.

SKCKI DO W ODY
odbyły się skoldW  poniedziałek 

pływackie panów.
Pierwsze mieLce zajął Degener 

(Am eryka) przed W ayne (Am eryka), 
ShiOafiarą (Japonia). Greene (Amery ■ 
ka), Weissem (N iem cy) i Koyanagi 
(Japonja).

WATERPOLO
Poniedziałkowa w'yuiki waterpolo 

były następujące:
Belgia —  Ameryka 4:3 (?  „ ) .  Jugo- 

slawja —  Malta 7:0 (5 .0 ), Niemcy

KANTOR W  PÓŁFINALE
W* poniedziałek dokończony został 

ćwierćfianolwy mecz w  indy w idual- 
nym turnieju szpady, do którego za
kwalifikował się jeszcze wczoraj jedy
ny zawodnik polski Kantor.

W  swej grupie Polak wywalczył so
bie 7 zwycięstw i pierwszą lokatę, 
kwalifikując się do półfinałów. Kantor 
przegrał rylko do 2 zawodników, a 
mianowicie uo Szweda Draicenberga 
i W ęgra Staffa, pokonał natom ast 
Włocha Ragno, Anglika Kampfela, 
Szwajcara Juret, Duńczyka Guto, Duń 
czyka Ch- shana Austrjaka Webera i 
Rumuna Miklescu.

OSTATNI DZIEŃi
W poniedziałek odbyły się ostatnie 

biegi żeglarskie olimpijuKicb zawodów 
w  Kilonji. Dc Kilonji przybyły na te 
zawody specjalne pociągi z zaproszo
nymi gośćmi. Obi.cm byli: Kanclerz
Hitler, ministrowie R zesz;, ambasado
rowie: Polski i Wioch, posłowie:
Szwajcarji, Austrji, Jugosławji, Belgji 
i Urugwaju, oraz wielu członków mię
dzynarodowego komitetu olimpijskie
go z hr. Ballet - Latour na czele.

POLSKA O STATN IA
W  ostatnim l-mym biegu „szóstek" 

(R . 6) zwyciężyła N orw egja  przzd 
A n glją  i Włochami. Polska zajęła 
31-re miejsce

W  ogólnej k lasyfikacji pierwsze 
trzy miejsca i za jęły : Szwr.jca.rja,
A n glja  i N orw eg ja  równą ilością 
punktów 63. Pom ioazy temi trzema 
państwami odbędzie się we ■wtorek 
dodatkowa rozgrywka, która ustal;, 
któremu yarhtowi nrzyznać złoty me
dal olimnijski. 4) Szwecja 5f pkt., ,) 
Argentyna 47, 6) Niathey 47, 7) W ło
chy 45,* 8> Finla.idj; 89, 9) Holand
ia 38, 10) Am eryka 32, 11) Francja 
23, 12) Polska 12 pkt.

JENSZ O S IE M N A S T Y

W  ostatnim begu  jolek olim pij
skich zwyciężyła Chile przed Austr-

Japonja 13:1 (5:1* Holandja — OCUjg- j Francją. Polska w tym bi„gu za
waj 1:1 (1 :0 ). Faworyt turnieju W ę
gry pokonały Anglję w  stosunku 10:1 

Do rozgrywek międzynarodowych 
waterpolo zakwalifikowały się z p.erw 
szej grupy: Belgja i Holandja, z dru
giej W ęgry  i Anglja, z trzeciej grupy: 
Niemcy i Francja.

Sensacyjny mecz tenisowy
w  ^ a rs ia w te

je d yn ieW  czw artek , p ią tek  i sobotę 
b ie żącego  ty god n ia , na c en tra l
nym  k orc ie  W . K . S. L e g ja  w  
W a rs za w ie , odbędzie  s ię  m ięd zy 
p ań s tw ow e  spotkan ie  ten isow e 
P o lsk a  —  W ę g ry .

W  skład d ru żyn y  w ę g ie rs k ie j 
w ch o d zą : S z ig e tti, D a lłos  i F r i 
drich . K ap itan em  d ru żyn y  je s t  
d łu go le tn i m is trz  W ę g ie r  K eh r- 

lin g .
D ru żyn a  polska w y s tęp u je  w  

sk ła d z ie : H ebda , T a r ło w sk i i T ło  
czyńsk i, p rzyczem  w  s in g la ch  w y

stąp ią  p raw dopodobn ie  
H ebda  i T łoczyń sk i.

W  d ru g im  dniu  zaw odów , t. j. 
w  p ią tek  w  g rze  pokazow e j w y 
stąp i m is trzyn i P o lsk i J ad w iga  
Jęd rze jow ska .

Ze w zg lęd u  na n azw iska  za
w odn ików , ja k  i w yrów n a n e  szan 
se obu dru żyn , spotkan ie  budzi 
w  św ie c ie  sportow ym  duże za in 

te resow an ie .
Począ tek  w  c zw artek  i p ią tek  o 

godz. 15.30, a w  sobotę o godz. 
15-tej.

jęła 20-te miejsce.
W  ogólnej k lasyfikacji zwycięstwo 

i zloty medal zdobyła Holandja (K ag  
chelłand) 103 pkt., 2) Niemcy (K ro g - 
mann) 1-50, 8 ) A n g lja  (S co tt) 131, 4) _ , ,,
Chle 130, 0) Wiochy 115, 6) F ran-ja  - ' A v -
109, 7) W ęgry  102, 8) Szwajcarja 
09, 9) Ameryka 97, 10) Finlandja
93, 11) N orw eg ja  93, 12) Banja 92,
13) S zw eija  92, 14) U rugw aj 9' 15)
Austria  86. 3 6) Kanada 84. 17) Esion 
ja  78, 18) Polska 71, 19) Jugoulaw ja,
20) Turcja, 21) Portugalja, 22) Ja
ponia, 38) Belgja, 24) B razylja, 25) 
Czechosłowacja.

N IE M C Y  P R O W A D Z A

. W klasie „ósem ek" (M . R. S) siód
my bieg w ygrała  Szwecja przed 'Wło
chami j Norwegią.

W  ogólnej k lasyfikacji prowadzą 
N iem cy przed Szwecją i Włochami.
W  te j klasie komisja musi rozpa
trzeć szereg protestów, tak że wyni
ki ogólne nie zostały dotychczas 
oficjaln ie ogłoszone.

I. przedbieg: 1) Nelam i (Japonj?)
w czas’e 4:52,6 przed Atacionis ( Ame
ryka) 4.57,1. II. przedb'eg: 1) Alakmo 
(Japonja) 4:51,5 przed Flanagan (A.ne 
rylca) 4:54,7. Ili przedbieg: 1) Grof 
(W ę g ry ) 4:59,4 przed Freese (N em - 
cy ) 5:03. IV. przedbieg: 1) Uro (Ja
ponia) 4:45,5 przed Taris (Frani ja) 
4:53,6. Czas Japończyka stanowi no., 
w y  rekord obmpijski. Wreszcie I 7. 
przedbieg: 1) Aleaica (Am eryka) 4:55 
przed Ledgard (Peru ) 5:05,5.

WALK! BOKSERÓyY
W  poniedziałek rozpoczęły się elinr*- 

nacyjne walki olimp'jskiego turnieju 
bokserskiego

W  waaze musze, SopKOwian poko 
nał AustralijczvKa Coopera w  drugiej 
rundzie przez k o. W  wadze pólśre- 
dniei Australijczyk C ook pokonał Pi- 
słrskisgo, na punkty, a Czortek zw y
ciężył równ:eż na punkty Francuza 
Bonneta.

ZWYCIĘSTWO KOSZYKARZY
W  trze/im i ostatnim dniu rozgry

wek e!'niiracvjnych w  koszykówce 
drużyna Polska spotkała się z I otwą 
i po zacie.tei i wyrównanej walce zyw- 
ciężyła w  stcsr.rku 28:23 (14:12)
Po!acv zrewanżowali się za dwie po
przednie porażki, grając n.ez.wykle am- 
Kitu e. Początkowo nrowaóziia Łotwa 
? 0. w  kilka chwil iednak później 
Stok w yi^w nal 2:2 Następny karny 
punkt dla Polski strrek! Grzechowiak 
i od tego mr lentu Polska prowadzi 
aż do 7 T  W ówczas to następuje 
chwila załamania s:ę pod wpływem 
zmęczenia. Po kilku minutach dosko
nalej gry naszego ataku zdobywamy 
•a:e.pg punktów. Po przeiw :e drużyna 
polska prowadziła nadal, maięc wy- 
raźną Drzewiny. Po /wv.":estwie nad 
Łotyszam i. Po^ka zakwalifikov'ala się 
do grupy finałowej.

Poza nic’ zem Polska —  Łotwa od 
byty rip rów 'eż następpiace mecze 
Icnsrekówk’ : B razylii —  Chiny 3245 
(16:5), Meksvk -  F.gint 32:11 (16:8), 
Czechosłowacja— Niemcy 20-9 (11:5)

SZCZYPIORHIAK, HOKEJ

S M a
w wydawnictwach szk&Siiycft

M ili. W . R . i O. P . w yd a ło  za 
rzą d zen ie  o w p row a d zen ie  n ow e j 
o r t o g r a f j i  w  pod ręczn ikach  d la 
k las  I I I  i IV -e j szkół p ow szech 
nych p ie rw s zeg o  stopn ia , o ra z  
d la  k la sy  V I - e j  szkół p ow szech 
nych d łu g ie g o  s top n ia . P o d rę c z 
n ik i te  zn a jd ą  się  w  użytku 
szkolnym  z p oczą tk iem  roku 
1936/37.

Vi e w szys tk ich  pod ręczn ikach , 
k tóre  zostaną  za tw ie rd zo n e  do 
użytku szko ln ego  po dniu  1 w rze  
śn ia 1936 roku daw n a o r tu g ra fja

m oże być nadal u żyw an ą  U żyw a  
n ic  d aw n ej o r to g r a f j i  d ozw clo - 
nem b ędz ie  rów m ież w  now ych  
nakładach  książek pom ocn iczych  
i ks iążek  do c zy tan ia  d la  m ło
dzieży , za tw ie rd zo n ych  do użyt
ku szko ln ego  p rzed  dn iem  1 
w rześn ia  1936 r „  aż do 1 w rz e 
śn ia  1940 r.

K s ią żk i zn a jd u ją ce  się w  b.- 
b ijo tekach , p isane w ed łu g  daw 
nej o r t o g r a f j i  m ogą  pozostać w  
użytku, aż do zu p e łn ego  zn iszczę  

m a.

Zw iedzajcie zbiory
M uzeum  Techniki i Przem ysłu

N IE M C Y  P/E RW SI

W  klasie „s te r", zgodnie z przew i
dywaniami. pierwsze miejsce w  ogól
nej k lasyfikacji i złoty med-U olim 
pijski zdobyły Niemcy przed Szwe
cją, Holandją, Anglją , Am eryką i 
Norwegją,

NAJSZVBSZA PŁYWACZKA
Na 100 m. stylem dowolnym pań 

w tinale pierwsze miejsci i mistrzo 
stwo olimpijskie zdobyła F!r>!enderka 
Mastenbroek w  czasie 1:05,9 (nowy 
leicord olm pijski), 2 ) Campbell (A~ 
geutyna) 1:06,4, 3 ) Aren it (N iem cy) 
1:06,6 (rekord niemiecki), 4) Den 
thiden (Hilandja) 1:07,6, 5 ) V. agner 
(Holandja) 1:08,t, 6) Ale Kean (A m e
ryka) 1:08 4

Na pierwszej potnwie dystansu dio - 
wadzily: Arendt i Campbell przed Ma- 
stenbróek. Holenderka wysunęła się 
na czofo na ostrtńch 10 mtr., w ygry 
wając zresztą stosunkowo łatwo.

406 MTR PANÓW
Rozegrano 6 przedbiegów na 400 m. 

stylem dowolnym panów:

W  walce o piąte miejsce w  turnieju 
piłki ręcznej Rumunja pokonała Am e 

ko jn
W  meczu hokejowym Indj poko

nały Japonię 4:0 (4 :0 ).

W Ł O C H Y  W  F INALE/
7

W ynik meczu N orw eg ja  —  Włochy 
po normalnym okresie g rv  brzmiał 
3:1 (do przerwy 1:0 dla W i ochów). 
Mecz został przedłużony uo 5 ninuto- 
wej przerw ie o 30 minut (2 X 1 5  mm.) 
i zakończył się ostatecznie zwycię
stwem drużyny włoskiej w  stosunku 
2:1. W łosi zdobyli bramkę z w ypa
dli. Mimo znacznej przewagi N orw e
gów, nie udałc im s:ę wyrównać ze 
względu na doskonałą obronę W ło
chów.

K TO  Z W Y C IĘ Ż Y Ł ?

O godz 8-ej rano rozpoczął się 
szosowy b ieg kolarski na dystąjisię
100.kim. Na zgłoszonych 100 zawou- 
ników startowało 78, v te j lic/tje 4 
Polaków, m ianowicie: Kap.ak, Olecići, 
Starzyński i Zieliński.

Na metę wpadia calu grupa w  licz
bie 37 zawodników. W  grupie te j 
znajdowali się wszyscy cztere; P o
lacy. Wszystkich 37 uzyskało wspól
ny czas 2 godz. 33 min. 6 sek. Po  
diugiem i  żmudnem kontroi. waniu 
film ów  z m ety ustalono kolejność 
pierwszych 15 zawodników: 1 ) Char- 
nentier (F ran c ja ) w  czasie 2:33,95 
tek., 2) Lapebie (F ran c ja ) 2:33 05,1, 
3) N ieverge lt (S zw a jcarja ) 2:33,05,4, 
41 Scheller (N iem cy ) 2:33,06,0, 5)
Holand ( Anglja ) 2-33,06,2, *6) Dor- 
gebray (F ran c ja ), 7) Eavalli ( «Vlo
chy), 8) Gareibeck (B e lg ja ),  9) 
Pu.zeys (T u rc ja ), L0) Tuncal (T u r
c ja ), 3.1) Buchwalder (S zw a jca r ja ’ 
12) Soe-ensen *D anja), 13) Prosrm k 
( Jugosław ia), 14) Ott (S zw a jcarja ), 
15) Servade (W łućhy).

N a  16-tem miejscu sklasyfikowano 
22 zawodników, i wśród nich Sta
rzyńskiego i Zielińskiego Gc’ i<=  ̂*ię 
podzieli: Olecki i  K a „iak , którsy 
przybyli na mętę —  nie wiadomo.

Kucharski przi§swa
o  p i e r ś  d a  W a c d r u f f ?

Słyszy się często od osób przyjeż
dżających z prowincji do stolicy o 
wiclkhm wrażeniu, jakie wywierają 
ua zwiedzających zbiory Muzeum 
Techniki i Przemysłu. Placówkr ta 
vyzorcm kilku najlepszych zagranicz
nych poucza o rozwoju i zdobyczach 
techniki w  sposób nie tylko uiemę- 
czący a stale utrz.ymujący uwagę wi 
dza w  pełnym napięciu.

Dzieje s,ę to na skułck ccłown 
przemyślanych eksponatów pod 
względem dyd.mtycznym, z uwzglyd 
niemem w największym stopniu stru
ny wizuamej, t. j*. artystycznej. Ostat 
nio otwarte działy, przedstawiające 
zagadnienia artylerji, meteorologii, 
podstaw fizyki a pozateni istotę prze 
my-du szklarskiego, ceiamiczncgo i 
t. p., znakonńeie w ibogacily stosun-

;-.:ż obszerne zbiory tego Mu-1 B E R L IN , 10. 8. P ie rw s zy  pokowo
zeum.

Należy zauważyć, że przez podwo 
je Muzeum Techniki w Monaclijum, 
Londynie i innych stolicach przecho
dzi dziennie po parę tysięcy osób. 
Ale poza przyjezdnymi zwiedzają te 
Muzea wielokrotnie w pierwszy* rzę 
dzie mieszkańcy danych miast

Stolica nasza pod'tym wiględem 
nie uznaje pośpiechu. A szkoda, bo 
nowoczesne muzea są tworzone

** o lim p ja d z ie  lek k o a tle ty czn e j w y- 
1 stęp  lek koa tle tów  polsk ich  w  D re 

źn ie, p rzyn ió s ł im  c z te ry  d ru g ie  
m iejsca .

N a j le p ie j  sp isa ł się K u charsk i 
w  b iegu  na 800 mtr. K u ch arsk i 
rusza ze sta rtu  p ie rw szy , jedn ak  
n iebaw em  na p ie rw sze  m ie jsce  
w ysu w a  się  W o cc iru ff.  K u ch arsk i

dla własnych celów ścisłe kolekcjo- ’ vcZnit.enia tem po i na 600 m tr. o- 
nęrskich, a dla szerokiego igoiu. ’ . . . .

Placówid te czynią wielkie wysiłki 
aby być organizmom, „żywymi* t-' ale 
wzamian muszą miąć dowody, że 
praca ta nie idzie na marne. A  zatem 
niech żałuje ten, kto j’eszcze nie był 
w Muzeum Techniki i 
(Tamka Df

tb e jm u je  p row ad zen ie . D op ie ro  na 
k ilk a d z ie s ią t m etró w  p rzed  m etą 
W o o d ru ff  m ija  go i p rzych od z i 
p ie rw s zy  do m ety  o p ie rś  przed  

Fr łu Kucharskim , w  czas ie  1 -52,5. Cza: 
j K u ch arsk iego  1.52,0 N a  trzcc iem

m iejscu  N iem iec  H a r t ig  1:54,4
W, oszczep ie  K w a śn iew sk a  rzu 

tem  40,18 sk la sy fik o w a ła  s ię  na 
d ru g ie  m ie jsce  za N iem ką K ru e- 
g e r  41,67 m tr.

W  dysku zw y c ię ży ła  M au erm a?  
er 47,91 m ir., d ru ga  W a jsó w n a  
42,05 m tr. B ie g  na 100 mor. w y 
g ra ła  S tephens 11,5 sek., d ru ga  
W a la s iew ic zó w n a  za n ią  o p ó łto 
ra  m etra  11,8 sek., tr z e c ia  N iem 
ka K rau s  12 sek.

Z inn ych  kon ku ren cy j w y m ie 
n ić  n a leży  b ie g  na 1500 m t r , , ' w  
J ć rym  zw y c ię ż y ł C unn ingham  w  

czas ie  3 :59 sek.
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Prawda o Hiszpanji
Prd  powyższym  tytułem drukuje 

V  ..Kurjerze Poznańskim" niezwykle 
ćekawa uwagi o Hiszpanji p. Zofja 
Casanova. Ze względu na aktual
ność tem itu artykuł ten podajemy 
w  całości.
Hiszpanja, ta Hiszpanja, którei psy- 

choiogję tak mato znają w  Europie, 
ien kraj inkwizycji, walki byków i fars 
w  kabaretach Paryża, — odstania nam 
dzis:aj swoje istotne oblicze i staje 
się punktem centralnym zainteresowań 
i wzruszeń całej Europy. Hiszpanja 
wyDOwiedziala woinę anarchji socja- 
kstyczao - komunistycznej, która ją 
niszczyta i upodlała. Jest to równo
znaczne z wypowieuzeniem wojny 
czerwonej Moskwie.

Jak doszło w  Hiszpanji do sytuacji, 
która poprzedziła obecne powstanie 
narodowe? Odpowiedzialność za sy 
tuację tę ponoszą sami Hiszpanie. Li
derzy polityczni z czasów monarchji 
( z  wyjątkiem  Maury i Primo de Rive- 
ry ) zamiast patrzeć przed siebie j mieć 
na w zględz;e przedewszystkiem potrze 
by ojczyzny, za bardzo przejmowali 
się osobistemi przeciwieństwami.

Od 25 lat socjalizm organizował się 
w  hiszpanji systematyczna i w ytrw a
le. Znałam przywódcę socjalizmu* hi
szpańskiego Pablo Iglesias. Dyskuto
wał ze mną o pracy swej i celach. Był 
icealistą, człowiekiem aoprej woli, bez 
namiętnej nienawiści i, gdyby zoba

czył dzisiejszych socjalistów hiszpań
skich, poddanych Moskwie, wyrzekł
by się ich napewno.

Jeszcze nie zdołano pochować ofiar 
wielkiej wojny, gdy Lenin zapowiadał 
już w  Piotrogrodzie, że po opanowa
niu Rosji trzeba zdobyć Hiszpanję. A 
rok później kozacy, przechodzący 
przez Humań, mówili, że —  idą na 
Madryt...

Tymczasem w  Madrycie i w  całej 
Hiszpanji żyło się w  zupełnej beztro
sce: ludzie zamożni j  nowobogaccy w 
największym zbytku, a włościanie i 
robotnicy w  dobrobycie, spowodowa
nym zyskami wojennemi. Rosja jest 
baidzo daleko —  mówiono mi —  i 
niema czego się obawiać...

Po mym powrocie z Rosji (smut- 
n) m powrocie po trzecnlelnim poby 
cie tam z rodziną) pojechałam do swej 
ojczyzny, gdz;e zastałam już początki 
potężnej propagandy bolszew.ckiej. W  
książkach, w  prasie, w  obcowaniu z 
ludźmi ze wszystkich warstw społecz
nych starałam się przez szertg lat, 
niestety aaremme, przestrzegać przed 
niebezpieczeństwem. Przez granicę Hi
szpanji c:ąg!e przejeżdżali taini agen
ci M oskwy, księgarnie roiły się od tłu
maczeń bolszewickich.

Kiedy w  marcu 1931 roku, przyjęta 
przez Alfonsa X III i zapytana, dlacze
go zmieniłam m otyw  przewodni swych

Odciski daktyloskopijne step
n a j l e p s z y m  z n a k i e m  r o z p o z n a w c z y m

Jedną  z  -w iększych bu lączek  
w ie lk ich  am erykań sk ich  zak ładów  
p o ło żn ic zy ch  i s zp ita li, w  k tó rych  
dzien n ia  p rz y ch o d z i na ś w ia t  se t
ki a  n a w e t ty s ią c e  n o w ych  ob y 
w a te li,  je s t  n ieb ezp ieczeń s tw o  za 
m ian y  n iem ow lą t. B ra k  a b so lu t
nej pew n ośc i, c zy  dziecko , u rod zo
ne w  jed n ym  z  tak ich  s zp ita li-  
c lb iz y m ó w , n ie  zo s ta ło  za m ien io 
ne, był ro w o d em  w ie lu  tra g ed y j 
rod z in n ych . C hcąc tem u zapob iec  
s tosow an o  ro zm a ite  sposoby  zn a 
czen ia  p rzych o d zą cych  na św ia t 
n iem ow lą t, a  w ię c  zaw iesza n o  im

C z y  w j e c ł e ,  ż e . . .

— Zaledwie jedna trzecia mieszkań
ców  kuli ziemskiej używa przy jedze
niu noża i widelca. Jedna trzecia po
sługuje się pałeczkami drewnianems 
łub kościauemi Wreszcie pozostała 
jedna trzecia ludności naszego globu 
je  jedynie przy pomocy własnych pal
ców.

—  W  pałacu królewskim w  Gwa 
hor (Indjej zainstalowany jest w  sali 
jadalnej minjaturowy p o cą g  elektrycz
ny zrobiony ze siebra. W  czasie joosił- 
kow  pociąg fen, załadowany słodycza
mi, winem i owocami, jeździ naokoło 
stołu.

na szy i łańcuszk i z num eram i, a 
n a w et n iedaw n o  w p row a d zo n o  sy 
stem  o d b ija n ia  nu m erów  na ich  
rączk ach  p rz y  p om ocy  p rom ien i 
u ltra fio le to w y c h .

Sposoby te  n ie  b y ły  je d n a k  zu 
pe łn ie  pew ne. N iedaw m o jedn ak  
lek a rz  je d n e j z tak ich  k lin ik  w 
O ak P a rk  (U S A ) ,  d r. G ilb ert 
P on d  ja k o  n ie za w od n y  sposób, 
p rz e c iw d z ia ła ją c y  zam ian ie  d z ie 
ci, uznał d ok on yw an ie  odc isków  
da jc ty loskop ijn ych  stóp  n iem ow lą t 
za ra z  po u rodzen iu . Z dan iem  dr. 
P on d a  od c isk i d a k ty lo sk op ijn e  
stóp  s ta n ow ią  n ie ty lk o  n ieom y ln ą  
odzn akę ro zp o zn a w czą  n iem o w lę 
cia, a le  p rzyd a ć  mu s ię  m ogą  w 
p rzysz łośc i, i p rz y c z y n ią  s ię  do 
ła tw eg o  id e n ty fik o w a n ia  u fia r  w y  
p aJk ów  lub pc rw a n ych  d z iec i.

P on a d to  m og ło b y  to za s tą p ić  
reb ien ie  sp ec ja ln ych  odc isków  
d ak ty lo sk op ijn ych  p a lc ó w  d la  ce
lów  k rym in o lo g ic zn ych . K la s y f i 
k a c ja  w ed łu g  o d b itek  s tóp  p o z
w a la  tak że  na u w zg lęd n ien ie  w ięk  
sze j ilo ś c i jed n ostek , is tn ie je  b o 
w iem  300 m il-jonów  m o ż liw y ch  ty 
p ów  o d b itek  stóp  a ty lk o  160 m il
jo n ó w  ty p ó w  odc isków  d ak ty lo 
skop ii nych  palców 7 rąk.

artykułów i dlaczego przestałam pisać 
o Bolszewii, odpowiedziałam szczerze, 
że kilkanaście lat piszę c Rosji, i że 
czas, aby inni s;ę nią zajęli, wtedy król 
odrzekł:

—  Nech pani pisze wytrwale o nie 
bezpieczeństwie, bo tu nikt nie wierzy, 
nikt nie chce wierzyć.

W  trzy tygodnie potem Hiszpanja 
była republiką masońską z Acaną na 
czele.

Rząd Azany, ulegając fatalnemu cią 
żeniu ku lewicy, zniszczył szereg pod
stawowych instytucyj społecznych. 
Przez pięć lat republikame pod pozo
rem „obrony republiki”  paktowali nie
ustannie z grupami skrajnej lewicy. W  
H szpanji rosła Krwawa anarchja mno
żyły się zbrodnie i świętokradztwa, 
plamiące honor narodu i niszczące je
go chrześcijańską cywilizację. .

Kilka dni przed zbrodniczym zama
chem czerezwyczajki hiszpańskiej na 
znakomitego f>osia Calvo Soteio po
wiedział on w  parlamencie:

—  Byłby nierozsądny ten, któryby 
chciał dz;s walczyć o monarenję, aie 
wojsko musi podjąć walkę z anarchją.

Tak się też stało i dziś w  całej Hisz
panji żołnierz, wespół z ocnotnikiem 
cywilnym, bronią ojczyzny przed za
gładą bolszewicką.

Komunizm hiszpański nie rodzi s'ę 
z nędzy włościan lub robotników. 
Hiszpanja, jako kraj ogromnych bo
gactw naturalnych, otoczona oceana
mi, ma dosyć środków na w yżyw ie
nie swego ludu i ma wielkie możliwo
ści ekspansji hanaiowej. Dwadzieścia 
lat propagandy komunistycznej- która 
dostosowuje się w każdym kraju dc 
jego warunków i wnika umiejętnie w 
siane komórki organizmu społecznego, 
spowodowały obecną tragedję H isi- 
panji. Gdyby nędza powodowała ooi- 
szewizm, czyżby mu uiegaia bogata i 
zwycięska Francja?

Przyszłość Hiszpanji zdecyduje się 
w najbliższym czasie w  górach Gua- 
darramy, pamiętnych dla Polaków. 
Walka toczy się na życie i śmierć. Od 
inwazji napoleońskiej podobnej zaw ie
ruchy nie byio. W szystlcie kob ety są 
już dziś w  żałobie i pozbawiają się 
chleba i wody, aby je dać swym o- 
brońcom.

Dla nas, którzy wierzymy w  logikę 
życia, w  tajemne natchnienie genjusza 
rasy, decydujące w  chwilach przeło
mowych o losie narodów, dia nas, ktu- 
rzy znamy przywódców  świętej rtbelji 
hiszpańskiej, —  zwycięstwo ich nie u- 
Iega wątpliwości. Ciesząc się powsta
niem, czujemy równocześnie odpowie
dzialność za tę walkę rozstrzygającą.

W odzow ie jej r e są politykami Nie 
walczą o .zw yc ięs tw o  grupy ani jed
nostki. W alczą o coś świętszego i więk 
szego, niż monarchja lub republika, —  
walczą o mepodleglość, o wiarę ryce
rzy chrześcijańskich, o sum enie na
rodu.

S t a r t  U o  b i e g u  m a r a t o ń s k i e g o

H IJ M O R .
H ISTO R YK

Żona p ro fe s o ra  h is to r j i  n ie  o- 
trzy m a w szy  na p ie rw szego  p ien ię  
dzy na p ro w a d zen ie  domu, zw ra 
ca s ię  do n iego  z w y rzu te m :

—  Z yg m u n t! P ie r w s z y !?
—  Z w a n y  S ta ry , n a jm łod szy  

syn K a z im ie rza  J a g ie llo ń czyk a , u- 
to d z ił  s ię  w  roku 1467, um arł w  
roku 1548 —  pada  szybka odpo
w ied ź.

Z A D A N IE  M A T E M A T Y C Z N E

N a u c zy c ie l m atem atyk i za d a je  
p y ta n ie :

—  O d B e lw ed eru  do Zam ku w  
W a rs za w ie  je s t  c z te ry  k ilom etry . 
Jedno au to je d z ie  od  B e lw ed eru  
z szybkością  120 km. na godzinę , 
d ru g ie  od Zam ku 310 km. na g o 
dzinę. G d zie  ob a j au tom ob iliśc i 
s ię  spotka ją .

—  W  k cm isa r ja c ie  p o lic j i  za 
n ied ozw o lon ą  szybkość.

W Europie fjołek -
w  A u s t r a l i i  d r z e w o  f j e ł k o w e

W  k lim a c ie  p od zw ro tn ik ow ym  
N o w e j Z e la n d ji r o z w ija ją  s ię  w  
n it zw y k ły  sposób ro ś lin y , o s ią g a 
ją ce  ro zm ia ry , b a rw ę  i fo rm y , o 
tak ich  nie mamy p o ję c ia  w  E u r o 
p ie. E k sp ed yc ja  n o rw esk iego  In 
stytu tu  D o św ia d cza ln ego  p rz ep ro 
w adza od k ilku  la t  p ró b y  p rzesa 
dzen ia  z E u ro p y  na z iem i n ow o
ze la n d zk ie j ró żn ych  roś lin . N ie 
k tóre  ro ś lin y  i k w ia ty  p r z y ję ły  się 
tam  zn ak om ic ie  i pod p łom ien ia m i 
s łońca  p o d zw ro tn ik ow ego  o s ią gn ę 
ły  n ie zw yk le  r o zm ia ry : ; n aprzy - 
k ład  sk rom n y f jo łe k  ro zrós ł 
s ię  w  p o tężn y  - k rzak , w y 
sokości z g ó rą  m etra . D a lje  czu ją  
s ię  doskon ale  pod n iebem  now oze- 
lan dzk iem  i o s ią g a ją  tam  w y so 
kość 2 m etró w  i w ię c e j.  N a tom ias t

p ró b y  z p rzen ie s ien iem  n iek tó 
rych  ow oców  i ja g ó d  n ie  udały* 
się. M a lin y  np. i p o rzeczk i n ie  
p r z y ję ły  się, w ię d ły  i sch ły . U c ze 
ni p o s ta n o w ili k on tyn u ow ać  do
św ia d czen ia  i w  dalszym i c ią gu  
p rzep row a d za ć  a k lim a ty za c ję  n ie 
k tó rych  ok azów  f lo r y  eu rop e j
sk ie j w N o w e j Z e la n d ji.
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R O Z D Z IA Ł  IX .

K u le  p o zn a je  n a re s zc ie  sw o ją  żonę.

7 W  W a rn em iin d e  p o c ią g  p o rzu c ił s ta tek -p rom  i śm iga ł te ra z  p rzez  
łą k i i p o la , ja k  na p r z y z w o ity  p o c ią g  p rzys ta ło . P a sa że r , k tó ryby  
za sn ą ł p rzy  w y je fd z ie  z K o p e n h a g i a te ra z  dop iero  s ię  obu dził, nie 
w ie d z ia łb y  dok ładn ie  c zy  zn a jd u je  s ię  je s zc ze  w  D a n ji, c zy  „uż 
w  M ek len b u rg ji, p on iew aż oba  te k ra je  p o s ia d a ją  łu dząco  podobne 

do s ieb ie  p e jza że .
W  p rz ed z ia le  d ru g ie j k la sy  ja k iś  pan z b ia łą  brodą, w  czarnych  

oku la rach , p ro w a d z ił o żyw io n ą  rozm ow ę  o m ięd zyn a ro d o w ym  han
d lu  z jedn ym  fa b ryk a n tem  w y ro b ó w  tek sty ln ych . R o zw o d z ili s ię 
nad  s y tu a c ją  hand low ą , k tórą  s tw o rzy ła  w o jn a  św ia to w a . M ó w ili 
o  tem, ja k  la la , w  k tó rych  E u rop a  p op e łn iła  ow o w ie lk ie  sam ob ó j
s tw o , z o s ta ły  św ie tn ie  w7yzyskau e  p rz e z  inne kon tyn en ty , k tóre  
d a w n ie j sp ro w a d za ły  to w a ry  eu rop e jsk ie . W szy s tk ie  te  kon tyn en ty  
od  te g o  czasu p od n io s ły  sw ó j p rzem ysł i u n ieza le żn iły  s ię  od E u ro 
py . O ba j p an ow ie  tw ie rd z il i ,  że  sy tu a c ja  E u ro p y  je s t  obecn ie  b a r
d zo  g roźn ą , p on iew a ż  m usi im p o rtow a ć  su row ce a w y w o z ić  p ie 
n ią d ze .

P r z e z  k o ry ta rz  p rzeszed ł ja k iś  n isk iego  w zros tu  pan, k tó ry  ozna
c za ł się tem, że  m ia ł za d z iw ia ją c o  w ysoko osadzone uszy. P rze- 
Sedł, n ie rzu c iw s zy  nawre t okiem  do p rzed z ia łu , w  k tó rym  s ied z ie li 

ow i d w a j panow ie .
Jednak  rozm ow a , p row ad zon a  p rzez  pana z b ia łą  b rodą  i czar- 

n em i oku laram i, p oczę ła  się u ryw ać . Jego  za in te resow a n ie  do eu ro
p e jsk ie g o  handlu  p oczę ło  n a jw id o c zn ie j słabnąć. P o  c h w ili pod 

n iós ł się , p rz ep ro s ił s w o je g o  to w a rzys za  p od ró ży  i w yszed ł z p rze 
dzia łu

N isk ie g o  w zros tu  pan sta ł na końcu  k o ry ta rza , op a rty  o okno 
i ca ły  za p a trzo n y  w  p iękn y, n iem ieck i k ra job ra z . B ia lo b ro d y  p rz y 
stąpić do n iego . —  I !c  ra zy  ja  ju z  m ów iłem  —  syknr.I —  ażebyśc ie  
tu ta j s ię  n ie  w łó c z y l i !

—  M o gę  sob ie p ó jść  —  odm puknął m ały  pan.
—  C zy  je s t  co n o w ego ?
—  K u le  z n ik n ą ł!
—  N a p ew n o ?
—  Chyba, że je d z ie  na lok om o tyw ie , ale tam  Jużcśm y nic za

g lą d a li.
—  M ó g łb y ś  dać spokó j g łu p im  k a w a ło m !
—  S ek reta rk a  S te in h o y la  tak że  zn ikn ę ła  I
S ta ry  pan p o g ła d z ił b ia łą  b rodę.
—  ... I  ten  m łod y  c z łow iek , k tó ry  w c ią ż  s ię  za n ią  w łóczy ł.
—  C zy  ró w n ie ż  zn ikn ą ł?
—  R ó w n ie ż '
S p o jr z e li ob a j na p iękn y  w idoczek , k o lo  k tó rego  p rze je żd ża li. 

W oko ło  s ta rego , opu szczon ego  m łyna , s to ją cego  na z ie lon ym  
w zgórzu , k o ły sa ł s ię  łan  zboża. W ia tr  g ła d z ił  go .

—  C zy  om  coś zm ia rk o w a li ? —  zap y ta ł m a ły  pan c ichym  
głosem .

—  T o  m ie lib y śm y  ju ż  p o lic ję  na karku .
—  M oże  o czek u je  nas na dw orcu  w  B e r lin ie ?
B ia lo b ro d y  je go m o ść  zm a is zc zy ł w ysok ie  czoło . —  W szy s cy  w y 

s ia d a ją  w  R os to k u ! —  rzek ł. —  Ja  zam ieszkam  w  hote lu  B lticher, 
jak o  p ro fe s o r  H orn . N ie  w y ła ź c ie  w szy scy  razem  z p oc iągu . R o 
z e jd źc ie  s ię  i u s iąd źc ie  w  C a fe  F lin t . N a  p ie rw szym  p io trze . N iech  
jed en  z w as  s tan ie  tam  na w a r c ie !  Ja  będę p rzech od z ił i w ydam  
da lsze  ro zp o rzą d zen ia . >

—  R ozkaz, s z e f ie !  —  rzek i S torm . —  Z ro b i s ię  —  ob róc ił się na 
p ię c ie  i poszed ł do sw o je g o  w agon u .

T am ten  pozos ta ł je s zc ze  p rz y  okn ie. R ostock ie  o g ro d y  p rzesu 

n ę ły  s ię  p rzed  je g o  oczym a. U k a za ły  się w ie lk ie , now e 3an a torja . 
P an  z b ia łą  b rodą w ró c ił  do s w o je g o  p rzed z ia łu  i p oczą ł ś c ią ga ć  
w a lizk ę  z s ia tk i.

—  Co s ię  s ta ło ! —  za w o ła ł fa b ry k a n t w y ro b ó w  tek s ty ln ych . — • 
M yś la łem , że pan tak że  je d z ie  ć.o B e r lin a ?

T a m ten  w c isn ą ł kape lu sz na g ło w ę  i w z ią ł p ła szcz  na rękę . —  
Z m ien iłem  p ro je k ty .—  rzek ł. —  C hcę je s zc ze  ra z w  ży c iu  zoba czyć  
R ostok . P rzed ew szy s tk iem  s ta rą  A lm a  M a te r . T r z y  sem estry  tam  
stu d jow a łem . W ła d n ie  zoba czy łem  p rzez  okno s ta re , d os to jn e  m u- 
r y  kościo ła ... N ie  m ogę tam  n ie  w s tą p ić . —  Z resztą , k to  w ie . co 
c z łow iek a  czeka  w  B e r l in ie !  — ro ześm ia ł się. —  T a k ie  m ałe, s ta re , 
n iem ieck ie  m iasteczko  w ię c e j c z ło w iek o w i p rzem a w ia  do s e rc a !

—  V iv a l ,  cresca t, f l o i v a t ! “  —  za w o ła ł fa b ryk a n t.
—  B ezw zg lęd n ie  —  o d p a r ł p ro fe s o r  H orn . — „ E t  p e re a t  mun* 

d u s !“  —  U n ió s ł k ap e lu sz na p o żegn a n ie  i w y s zed ł na koryta rz ,
N ied łu g o  D ociąg  s tan ą ł. P an  p ro fe s o r  w ys ia d ł, op u śc ił d w orzec  

i sk ręc ił w d z ie ln ic ę  w ilio w ą . P j d rodze  z a t iz y m a ł taksów kę, w siad r 
do n ie j, r zu c iw s zy  s z o fe r o w i dw a  s ło w a :■-„H ote l B lu c h e r !"

O p a rł s ię  w y go d n ie  o  poduszk i w ozu  i p oczą ł ro zm yś la ć . —- L u 
d zie  S te in h o y la  zn ik n ę li. —  P o l ic ja  nas n ie  śc iga . Co to  w szys tk o  
m a zn aczyć?

N a  je g o  ko lan ach  le ża ła  w a lizk a . S p o jrza ł na n ią  z  czu łośc ią  
i czuło je g o  rczp o go d z .lo  się.

H o te l B e r in je r a  w  W a rn em iin d e  zn a jd u je  s ię  na p iękn e j, sło
n eczn ej p rom en ad z ie  n a p rzec iw k o  la ta rn i m orsk ie j, k tó ra  z  d łu g ie 
go  k am ien n ego  m o la  w y ra s ta .

D o te g o  ren om ow a n ego  hote lu  za je ch a li t r z e j now i gośc ie . Za
ję l i  on i t r z y  pok o je  obok s ieb ie  i o c zy ś c iw s zy  s ię  troch ę  z pod róży , 
spo tka li s ię  w s zy s cy  t r o je  w  h o te low ym  h a llu .

—  O to  i je s te ś m y ! —  P ro s iłem , a żeb y  n ie  w ys iad ać . M im o tego  
pan m n ie  n ie pos łu ch a ł —  zw ró c ił s ię  dc pana K u lca . —  N c i cS *  
m am y te ra z  za m ia r  rob ić?

—  Id źm y  na sp acer —  rzek ła  Iren a  Sm utny.
! (C  d n.)

RE D AK CJA : Warszawa, Al. Jerozolimskie 121. Te'efony, fit,6-6s (sekreta/jat) 666-99 (ogó ln y ). Sekretarz re 

aakcji przyjmuje interesantów codziennie z wyjątkiem niedziel i świąt w godz. 11— 12.
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